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CENY OGŁOSZEŃ:
Za wiersz milimetrowy przed tekstem 

50 groszy, w tekśc e i nadesłane 
35 groszy, ™ tekstem 15 groszy. 
Nekrologi w tekście do 50 wiersz* — 
15 groszy, do 80 wierszy-25 groszy, 
do 100 wierszy —30 groszy za wiersz, 
•-'robne ogłoszenia po 5—10 groszy za 
wyraz. Najmniej 1 zloty Matrymonialne 
15 gr za wyraz. Tłustym drukiem 

po dwójnie. Zagraniczne 100 pr«- 
arotej. ______

W numerach świątecznych 1 nie­
dzielnych ceny o 25 proc, droższe.

7a terminowy druk ogłoszeń adml 
nistracja nie odpowiada.

Każda nowa podwyżka obowtązułe 
fut wszystkie przyjęte ogłoszenia do 
zmiany cen bez uprzedniego zawia­
domienia. -------------------- .
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Dowolne i pozytywne ujęcie spraw polskich w Genewie

WARSZAWA, 8.3 (Tel. wł.) — 
Powszechna uwaga zwrócona jest tu 
na przebieg konferencji genewskich. 
W sferach politycznych przewidują 
możliwość uzyskania przez Polskę 
miejsca niestałego, a przyznania sta­
łego miejsca Hiszpanji. Zasadnicze 
zaś załatwienie, rozszerzenia Rady 
Ligi narodów odroczone miałoby być 
do posiedzenia wrześniowego.

Są to jednak dowolne kombinacje 
LMtttyczne.

Pozytywne fakty streszczają się

Narady ^grubej piątki" — Ostre stanowisko Hiszpanji 
Odroczeme przyjęcia Niemiec do Ligi Narodów.

WTEDEN, 8 3 (A. W.). — K-... 
spoodoncl tutejszych dzienników do­
noszą z Genewy, Se oczekiwane z 
wielkiem sainteresowaniem obrady 
delogatow mocarstw nie doprowadzi­
ły wczoraj do pozytywnych rezulta­
tów. Konferencja z udziałem Brianda, 
Chamberlaina, Scjaloi, Vanderwelde, 
Luthra i Stresemanna trwała okrągłe 
4 godziny. Omawiano na mej w pier 
wszym rzędzie sprawę powiększenia 
miejsc w Radzie Ligi narodów. Re­
prezentanci państw opowiedzieli się 
za rozszerzeniem Rady, poczem de­
legacja Niemiec broniła swego prze­
ciwnego stanowiska.

Mówią, iż to czego obecnie do­
magają się Niemcy Jest nowym wa- 
runkiem, gdyż w Locarno nie posta­
nowiono, by innym państwom nie zo­
stało przyznane stałe miejsce w Ra­
dzie. Również statut Ligi narodów 
którego Niemcy nie mogą obecnie 
zmienić, zawiera postanowienia, że 
każde państwo w każdym czasie ma 
prawo wystąpić z wnioskiem o przy­
znanie mu miejsca w Radzie Ligi. 
Na konferencji doszło do starcia mię­
dzy Scjaloią a Luthrem.

Mówią też, że w tej oprawie Hi 
szpanja zajmuje ostrzejszo stanowi­
sko niż Polska. Hiszpański minister 
spraw zagranicznych Jnnguao oświad 
czył, że z polecenia króla ma zagro­
zić wystąpieniem Hiszpanji z Ligi 
Narodów gdyby nls otrzymała stałe­
go miejsca w Radzie Ligi narodów.

Różnice poglądów między Francją, Anglią I Niemcami.

GENEWA, 1.3 (Pot) — Ogólna 
sytuacja od M godzin ale >łegła ża­
lnej zmianie. Sytuacja ta trwać bę- 
dzie niewątpliwie do asasn powrotu 
Brianda, oraz utworzenia nowego rzą­
du francuskiego. Wydany wczoraj 
przez agencję Welfta komunikat, mó­
wiący o uzgodnienia pewnych poglą­
dów‘i o zbliżenia punktu widzenia 
• rancji, Anglj 1 Niemiec nie odpowia­

da prawdzie. O żadnej decyzji nara­
zie nie może być mowy, przeciwnie 
wstępne rozmowy ujawniły tylko ró­
wnice poglądów i tylko w tym wzglę- 
lzie nastąpiło wyjaśnianie aztaaąR.

w trzech punktach:
1) W rokowaniach niedzielnych 

w Genewie Niemcy zniewoleni zo­
stali do przyjęcia francuskiego pun­
ktu widzenia na możliwości rozsze 
rżenia Rady Ligi Narodów;

2) Ani Polska, ani też Francja 
w niczem nie zmieniły swego stano­
wiska;

3) Dalsze rokowania odbędą się 
we środę po powrocie .Branda z Pa­
ryża, jako ministra spraw zagrani­
cznych,

Briand oświadczył, źe komisja Izby 
deputowanych upoważniła go do do­
magania się rozszerzenia Rady Ligi 
narodów, wobec czego on obecnie w 
status dimisionis nie może poprzeć 
innych koncepcji. Wobec nieuzgo- 
dnienia na wczorajszej konferencji 
poglądów, trudno się spodziewać na­
tychmiastowego załatwienia sprawy 
wstąpienia Niemiec. Nastąpi to do­
piero prawdopodobnie za kilka dni 
po powrocie Brianda z Paryża, gdzie 
wyjechał wczoraj wieczorem. Posie­
dzenie na którem miało nastąpić uro 
czyste przyjęcie Niemiec do Ligi na­
rodów zostanie odroczone do czwart­
ku lub piątku. W kołach Ligi naro­
dów mówią, że zmiana na stanowisku 
Brianda, wskutek przesilenia, któreby 
było fatalne dla powodzenia Ligi na­
rodów i układów Locarneńskich zo­
stanie zażegnana i dojdzie do skut­
ku kompromis.

Jeszcze przed wyjazdem oświad­
czył Briand, że w rozmowach dele- 
gatów Francji, Anglji i Niemiec nie 
przyszło do zbliżenia poglądów w 
sprawie rozszerzenia Rady ligi naro­
dów. Francja zajmuje lojalne stano­
wisko. Skonstatował też, że o aspi­
racjach kandydatur innych kilku państw 
oo do wejścia do Rady ligi narodów 
jakoteś o obietnicach w tej sprawie 
wiadomo było w Locarne, wobec 
ssego należy stwierdzić, że nie było 
nie skryte przed Niemcami. 3

Zgodnie z poprzednioml wiado­
mościami zgromadzenie dzisiejsze 
wybierać 1 komisje, 1) finansową, 
która między inn. rozważy sprawę 
wysokości udziału Niemiec, oraz zaj. 
mować się będzie kwestją kosztów 
bodowy nowego gmachu Ligi i ogól, 
nomi sprawami finansowemi, 2) poli. 
tyczną, która rozważać będzie spra. 
wę wstąpienia Niemiec do Ligi. Ze 
strony polskiej do komisji politycznej 
wejdzie minister Skrzyński, zaś do 
komisji finansowej poseł polski w 
Bernie Modzelewski.

Prezydent zgromadzenia Ligi narodów.

GENEWA, 8.3 (Pat) — Na od­
bytem dziś popołudniu plenarnem po­
siedzeniu zgromadzenia Ligi narodów 
wybrano 36 głosami na 48 prezyden­
tem zgromadzenia przewodniczącego 
portugalskiej delegacji Costę, byłego 
prezesa rady ministrów. Duński po­
seł w Berlinie Sahle otrzymał 8 gło­
sów. Da Costa dziękował gorąco za

Ostatnie ważne rozmowy w dnia onegdajszym.

GENEWA, 8.3 (Pat)— Na wczo- 
rajszem poufnem posiedzeniu przed­
stawicieli pięciu mocarstwie osiągnię­
to definitywnego rezultatu, postano­
wiono kontynuować narady porozu­
miewawcze. Premjer Skrzyński bez­
pośrednio po konferencji ogólnej od­

Procedura przyjęcia Niemiec.

BERLIN, 8 3 (Pat. Agencja Wol­
fa donosi z Genewy. Po posiedze­
niu tajnem zakończonem dziś o ogodz. 
12,45 nie ogłoszono żadnego komu­
nikatu, jednakże ze źródeł dobrze 
poinformowanych dowiadujemy się 
co następuje: Chamberlain, Scialoia i 
Vandervelde zawiadomili pozostałych 
członków Rady o wczorajszej roz­
mowie z delegacją niemiecką. W 
związku z tem Rada rozważy nastę­
pnie kwestję procedury przyjęcia 
Niejniec do Ligi. W toku dyskusji

Wrogie stanowisko nacjonalistów gdańskich.

GDAŃSK, 8-3 (Pat). Starania 
Polski o uzyskanie miejsca w Radzie 
Ligi narodów spotkały się z Jedno­
myślnym protestem całej gdańskiej 
ludności niemieckiej. W m, Gdańsk, 
którego interesy biegną równolegle z 
interesami Polski, zidentyfikował się 
w tym wypadku z Rzeszą niemiecką, 
tworząo z nią jednolity front, skiero­
wany prztclwko Polsce.

Do formalnego Jednak szału do­
prowadziło żądanie Polski tutejszych 
nacjonalistów niemieckich, których 
organ „Danzlgor Allgomelno Zeitung" 
wzywa senat gdański, by w związku 
s tą sprawą, przypomniał Lidze na­
rodów jej obowiązki wobec Gdańska, 
chodzi tu bowiem o życiowo prawa 
Gdańska. Wejście Polski do Rady 
Ligi—piwo dziennik spowoduje zu­
pełny przewrót w międzynarodowem 
położeniu Gdańska i byłoby zarazem

Patrjofyczna ludność Bydgoszczy domaga się sprawiedliwości.

BYDGOSZCZ, 8-3 (Pat), WczoJ 
raj o godz. 11 w poł. na staromiej­
skim rynku odbyła się olbrzymia ma­
nifestacja ludności m. Bydgoszczy na 
rzecz przyznania Polsce miejsca w 
Radzie Ligi ^narodów. Po licznych 
przemówieniach przyjęto dwie nastę­
pujące rezolucje:

1) Do p. ministra Skrzyńskiego i 
delegacji 

zaszczytny wybór wskazując na do­
niosłe znaczenie mającego nastąpić 
wejścia Niemiec do Ligi, które jest 
jednem z najpiękniejszych następstw 
nowego ducha, ducha Locarna. Pre­
zydent wyraził nadzieję, że w przy­
szłości dalsze narody przyłączą się 
do Ligi.

był półtoragodzinną naradę z Cham­
berlainem, poczem konferował pizez 
godzinę z Briandem, a następnie z 
Beneszem. Były to ostatnie ważne 
rozmowy, jakie odbył premjer Skrzy ń- 
ski w tym dniu intensywnego dzia­
łania.

zwrócono uwagę na część art. 1 pak" 
tu Ligi, mówiącą • konieczności wy* 
pełnienia przez wstępujące do Ligi 
państwa zobowiązań międzynarodo­
wych, dotyczących rozbrojenia taksa- 
mo jak to uczyniono w stosunku do 
Bułgarjl, Austrji i Węgier w chwili 
przyjmowania Ich do Ligi. Rada Li­
gi zwróciła się obecnie o optnję do 
stałej komisji opraw wojskowych, 
która z kolei zwróci się do rady am- 
basarorów, 

pogwałceniem traktatów, na których 
opiera się istnienie wolnego miasta. 
Gdańsk musi żądać, aby jego uspra­
wiedliwione zastrzeżenia w sprawie 
rozszerzenie Rady Ligi narodów zo- 
•tały uwzględnione, t. zn^ aby żąda­
nia Polski odrzucono. Wejście Pol­
ski do Rady Ligi—zdaniem dziennika 
jeoś niedopuszczalne, juz choćby ze 
względu na Uszne spory polsko-gdań- 
skle, do których rozstrzygania powo­
łana jest Rada Ligi narodów.

Przy sposobnośai dziennik na­
cjonalistyczny napada brutalnie na 
wysokiego komisarza Ligi narodów 
p. ran Hi me i a, któremu zgóry zarzu­
ca złą wolę wobec Gdańska, oświad­
czając m. in: .Liczba sporów polsko- 
gdańskioh, roztrzyganych w Genewie, 
niewątpliwie wkrótce się zwiększy 
właśnie wskutek działalności p. v«*n 
Hamela",

Ludność m. Bydgoszczy w 
marca na wielkiej manifestacji

dzral. Lip, odnosi .1, z apelem do 
st'1’.'!. P°lsl£"l 1 P- a 
y*rzyóskiego, aby nie dali się z-> <3 
żadnemi obietnicami na przyszło-,T

AU»V«iVdruW fcrnk.

d. 7 
z o- 
Ligi 
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leci aby z całą stanowczością doma­
gali aię zastosowania zasady sprawie­
dliwości i natychmiastowego przyję­
cia Polski na stałego członka Rady 
Ligi, celem umożliwienia utrzymania 
rzeczywistego pokoju w Europie.

2 Do sekretariatu Generalnego Li­
gi narodów.

Ludność m. Bydgoszczy w dniu 7 
marca na wielkiej manifestacji z okazji 
ętwarcla 39-ej sesji Rady Ligi narodów 
z nadzwyczajnego Zgromadzenia Ligi wy 
iaża swą niezłomną pewność, że Liga 
narodów i Rada Ligi me dopuszczą do 
;a hwiania wiary narodu polskiego w jej 
□uwagę, i bęzwzględną sprawiedli wość. 
j.ak również jest przekonanie, że urzę­
dy w-sinienie szczytnych haseł Ligi na­
rodów. mianowicie międzynarodowej 
swobody i powszechnego pokoju, bez 
sta ej współpracy Polski w Radzie Ligi 
■est niezti-zczalnem. Obie powyższe rezo- 
locje zostały przesiane drogą telegraficz­
na do Genewy

Rozkład sił.
Pan St. Stroński, który obecnie 

bawi w Geiiewie, dzieli sę w „War­
szawiance" rastepujŁumi nftks.am 
i spostizeżeniami z pierwszego oma 
rozmów Dyplomatycznych nad Le- 
manem:

W tej chwili od trzeciej popołudniu 
w niedzielę oobywa się roumuwa pp. 
Chamberlaina, Bnanda, Scialoji i Van- 
driveldego z pp. Lutfierem i Stieseman- 
nein, pierwsza i rozsiuypajaca o dal­
szym przebiegu sprawy o miejsce w 
Kadzie.

L czem przybyli przedstawiciele 
państw, biorących g.Cwny udział w 
starciu?

Niemcy źadaią nadania obecnie sta­
łego miejsca w Kadzie tylko Niemcom, 
a dopiero z ich udziaiem w Kadzie czyli 
za ich zgooa, wobec koniecznej jedno­
myślności, narad nad dalszem powięk­
szeniem hady. P. btresemanu w Kjini- 
sii Reichstagu, a p. Luttier w mowie w 
Hamburgu wyraźnie rozpięli tea sztan- 
uar i mocno się związali wobec ogóiu. 
Żądanie to opierają na twierdzeniu, ze 
niguy w rokowauioch z nimi me było 
mowy o lowuoczesuem rozszerzeniu sta­
łych miejsc w Kadzie.

leuiu twierazeuiu z żadoej stro­
ny me zaprzeczono wprost, a tylko 
stwierdzono, talcze przez usta p. 
Cnatnoenaina, ze poza rokowaniami 
z Niemcami oddawna rozważono 
sprawę powiększenia Rady, a fciun­
cja i Wiochy douają stanowczo, ze 
Niemcy z przyznania im miejsca sta­
łego me miały prawa wnioskować, Ze 
nikt inny taaiego ruieisca równocześ­
nie nie dostanie. Wczoraj w prze 
jeżizie przez Berlin i w pociągu 
Benin — Genewa stwierdziłem, ze 
rząd niemiecki stworzył wsiod dzień, 
nikarzy niemieckich i zagranicznych 
w Berlinie nastrój niezachwianej pe­
wności, ze obecnie tylko Nzemcy do­
staną stałe miejsce. Najbardziej u- 
miarkowany wybitny przedstawieni 
centrum katolickiego dodawał, te 
Niemcy potem w Radzie zgodzą się 
m dauie Rolsce miejsca stałego mo. 
ze juz w jesieni, ale w bliższej roz­
mowie Opierał to tylko na wierze w 
pojedna wczoSĆ obeeuej większości 
n emicckiej, bez wyjaSuiema, dlacze­
go na jesieni ma DyC ta pojednaw- 
czosc większa niz na wiosnę.

Ooraz stanow>ska Aagiji daje po­
siedzenie izby gmin w czwartek u- 
biegły. Wszystkie stronnictwa oświai- 
czyiy się za załatwieniem obecnie 
Spraw stałego miejsca tylko w sto­
sunku do Niemiec, powołując się na 
to, ze w rokowaniach nie zapowie­
dziano im dalszych zmian. P. Cham­
berlain oświadczył, że sprawa rozsze­
rzenia Rady ligi dawno istniała i w 
jedoein miejscu powiedział, że w Ge­
newie nie zrobi nic, coDy przeszko­
dziło Niemcom wejść do Ligi naro­
dów, a w arugiem miejscu, ze nie 
zrobi nic, eony Któremukolwiek pań­
stwu z układów w Locarno dawało 
prawo twierdzenia, ze nielojalnie z 
niem postąpiono, co obejmuje także 
Poiskę. F. Baldwin powiedział, że 
wołamy, aby obecnie załatwiono tylko 
Niemcy, ate uznaje, że wypłyną inne 
tasze żądania. Jcdnem słowem, wbrew 
nastrojowi całe) >zbv gmin i domi- ,
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z Święcickich

po długich i Cietkich cierpieniach opatrzona św Sakramen­
tami zmarła dnia 8 marca 1926 r przeżywszy lat 21.

Wyprowadzenie zwłok ze szoitala Renardowsklego nastąpi 
w środę dnia 10 marca r. b. o godzinie 9 ej zrana do kościoła pa­
raf alnego w Sosnowcu, a po skończonem nabożeństwie na cmentau 
miejscowy.

O smutnych tych obrzędach zawiadamiają pozostali w smutku

Mąż z córeczką 1 Rędzina.

I
I
njów, które często powtarzają, że in­
ne zmiany nie były zapowiedziane 
ani Niemcom, ani nigdzie urrędowme, 
p. Ciamberlain przyjechał do Gene­
wy z poczuciem obowiązku wobec 
Polski.

We Francji niema rządu. Nagłe 
przesilenie wywołało nawet przypusz­
czenia, że p. B land spowodował je 
wobec trudności dotrzymania zobo­
wiązań zagranicznych Tak nie jest, 
bo przebieg nocnego posiedzenia wy 
raźnie wskazuje, że podniecenie przy­
czyniło się do nieoczekiwanego zao­
strzenia, a zresztą skutki tego głoso­
wania i przesilenia dla franka i dla 
wiary Ameryki w gospodarkę budże­
tową Francji są zbyt doniosłe, aby 
tem grano. P. Brrand przyjechał do 
Genewy na niedzielę 1 powszechnie 
sądzą, że w przyszłym rządzie będzie 
ministrem spraw zagranicznych. Co 
więcej, Niemcy obawiają się, że w 
razie ich stanowczego oporu Fraucja 
może zaządać odroczenia całej spr* 
wy, powoluiąc się na swoje przesilę 
nie. P. Briand przyjechał do Genewy, 
nie zmieniając stanowiska co do ko- 
n eczności dania stałych miejsc także 
Polsce i Hiszpanji.

Imieniem Włoch p. Scialoja przy 
był z poleceniem p. Mussolinlego

giuhego w fnji.
Kandydaci na premjerów.

PARYŻ, 8 3. (AW) Prezydent re­
publiki Doumergue wróc i dzisiaj z Lyo 
nu do Paryża. Po przyjeździe przy ął 
on natychmiast Br anda, oraz de Se 
vesa w sprawie utworzenia nowego ga­
binetu.

Pisma dowiadują się, że wszyscy 
parlamentarzyści z którymi prezydent 
zetkną! się, otwarcie wyrazili mu po 
wierzeń e utworzeń a nowegj gabinetu 
Briandowi, gdyby ten odmówił polecano 
Her>ota, gdyby Heriot też się wanal

Konferencje w pałacu elizejskim.

PARYŻ, 8 3 (Pat) Rozmowa Brian- 
da z prezydeutem Doumerguem trwała 
20 minut. Opuszczając pałac elizejski 
Briand oświadczył, że omawiał z pre­
zydentem republiki sytuacię polityczną 
i zdawał mu sprawę ze swei pouróży 
do Genewy. Prezydent Doumergue przy­
jął następnie Her ota.

Prezydent Doumergue przyjął po 
południu przewodniczącego komisji fi­

Zi siś oieuj t'8 Am Mi
Wyrok bądu okręgowego w Katowicach.

KATOWICE, 8 3. (Pat) Śląski u 
rząd wo,ewodzki komun kuje: Zdarzają 
się wypadki, że kupcy urn eszczają na 
rachunkach klauzule, wyrażające stosu­
nek złotego do dolara Stanów Zjedno 
czonych czy też do złotego w zlocie 
a który to stosunek ma być przez na 
bywcę towaru zachowany przy płatno 
auści rachunku bez wzrlledu na termin 

stanowczego poparcia sprawy stałe­
go miejsca dla Polski.

Belgia pragnie dotrzymać kroku 
Francji. Chwilami czu e się, że uważa 
łaby za ostatecznie wystarcza.ące dla 
Polski miejsce niestałe, jakie ma sama 
A e uznaje, jak mi oświadczył wybitny 
przedstawiciel Belgji, że Polska jest 
bardziej wystawiona na niebezpieczeń 
siwo niż Belgia i potrzebne jej są szcze 
gólnie trwałe wzmocnienia

Opór państw innych nie jest prze­
widywany. Gra Szwecji jest już skoń- 
czoaa I odpowiedzialności za swe veto 
jedyne nie weźmie ona. Gdyby Szwe­
da zażądała obradowania tylko nad 
dopuszczeniem Niemiec na stałe miei 
sce. H szpan a -zażida obradowania tył 
ko nad całością rozszerzenia Rady Ligi 
i powstrzyma postanowienie w sprawie 
Niemiec.

Naogół nad obecnem załatwieniem 
bardzo to zaciążyło, że we wlaśc wym 
czasie równocześnie z żądaniem Nie­
miec n'e wysunięto wyraźnie żądania 
Polski. To jest teraz wyzyskiwane i na 
zewnątrz w kołach poi tycznych prze­
waża wrażenie i oczekiwanie dla Pol 
skl niepomyślne. Ale w naradach po- 
ufaych sprawa ta stoi nieobalona I 
prze istawia się mocniej, niż w szerzo­
nych nastrojach.

podobno wskazano na b m'nistra spra­
wiedliwości Renau.ta. W każdym razie 
zdaje się być pewnem, że na czele no 
wego rządu stanie |eden z polityków 
lew cy z tem, że teka spraw zagrani­
cznych przypadme Briandowi.

N ektóre dzienniki twierdzą, że w 
kolach parlamentarnych mówi się o kom 
promisie Briand, Caillaux i min. wy 
znań Peretti lub de Monziego. Niema 
jednak widoków na utworzenie wyłą 
czme lewicowo - kartelowego gabinetu 

nansowej Senatu senatora Millies la 
Criox, deputowanego Maivy’ego, prze­
wodniczącego komisji finansowej Izby, 
oraz sprawozdawcę generalnego Che- 
rona.

Opuszczając pałac elizejski M*lvy 
oświadczył, iż należy przewidywać, że 
do jutra popołudnia misja utworzenia 
gab.netu nie zostanie nikomu powie­
rzona.

tejże. Treść urn eszczonych klauzul jest 
w większości wypadków niezgodna z o 
fic.alnemi notowaniami kursu dolara 
Stanów Zjedn. na giełdzie warszawskiej 
jak również niezgodna z rozporządzę 
n.em prezydenta Kzplitej „w przedmio­
cie systemu monetarnego o zawaitości 
czystego Kruszcu w zktym, co wśiód 
szerokich warstw sDOieczeństwa wvwo- 

lu’e niewiarę we własny p eniądz i w 
większ ści wypadków powoduje zamęt 
wśród kupiectwa a samego płatnika na 
raża na straty. Postępowań e tego ro­
dzaju stanowi występek z par. 187 ‘ 203 
U K. i jest wysoce karygodne co uzna­
ła I Izba karna Sądu okręgowego w Ka­
towicach, skazując k'erowaika jedne, z 
tutejszych firm za ten występek na ka­
rę grzywny w kwoc-e 500 zl. a w razie 
n eściągalności na karę więzienia, licząc 
za kaź Je 10 zł. 1 dzień, z prawem o- 
głoszenia na koszt poszkowanego sen 
tencji wyroku w jcdnem z poczytnych 
pism.

Śląski urząd wojewódzki, podając 
powyższe di publicznej w adomości, 
przestrzega kupiectwo przed tego ro- 
dzaiu karygodnem postępowaniem, 
które Rietylko źe naraża szerokie 
warstwy społeczeństwa na straty, ale 
także w poważnej mierze utrudnia 
rządowi prace nad nzlrowieuiem na­
szych stosunków walutowych 1 go­
spodarczych.

Dwa trupy.
WARSZAWA, s J. (Tel. wl.) - 

Wczoraj władze policyjno znalazły 2 
trupy, jeden przy ulicy Szerokiej 3, 
a drugi w Łazienkach. Co do trupa 
w Łazienkach me ulega wątpliwości, 
iż zachodzi tu sainobó.stwo, co zaś 
do trugiego trupa z uucy Szerokiej 
zachodzi prawdopodobieństwo zabój­
stwa. Dotychczas władze oia ustaliły 
nazwisk otiar. Policja ma nadzieję, 
źe rozioa jej w tem pomoże.

Bójka z opryszkami.
WARSZAWA, 8 3 (A. W )—pa. 

troi policyiny przechodząc wczoraj 
wieczorem w pobliżu wsi Rypin za­
uważył 2 podeirzauych osobników. 
Na wezwanie policji nic me odpo­
wiadając rozpoczęli ogień rewolwero­
wy i puścili się w ciemny las. P< 
godzinnej blisko gonitwie ibitwia 
opryszkom brakło naooi, wobec teg( 
policja mogła spokojnie ich akuó 
Jak się okazało, są tot Weoictel i Le* 
sniakowski, włamywacze do osarnoi 
tnlonycn willi podmiejskich.

Echa śląskie.
Nadużycia w Dyrekcji ceł 

w Katowicach.
MYSŁOWICE 8-3 (tel.) Wczoraj 

aresztowano jeunego z wyższych urzę­
dników Dyrekcji cel w Mysłowicach, 
Który dopuścił się niedozwolonych ope- 
racj bilansowych na stanowisku slużoo- 
wem. Nazwisko urzędnika ze względu 
na toczące się śledztwo trzymaue jest 
oarazie w tajemnicy. Nadużycia sięgają 
200 tysięcy złotych.

Skandal w „szkole- filmowej 
w Katowicach.

KATOwlcE, 8 3 (tel.) Katowice 
mają sensacię „tinnową*. Kilku spry- 
mych oszustów utworzyło szkotę gry fil. 
mowej pod nazwą „Paragon*, do której 
zapisało się około 50 uaiwuycn adeptów. 
Od każdego wpisującego s>ę ściągnęła 
„dyrekcja* szkoły 20U zł. tytułem opłaty 
z,a naukę. Po pewnym czasie wspólni­
cy pokłócili się, a sprawa oparta się o 
policję, która zajęła się szkutą ( jej na­
uczycielami. Ukazaio się, ze dyrektora­
mi są piości roD-tmcy, ŁaouS i Mazur, 
a puŁaorem zegarmistrz uaśuik. Słu­
chaczami tej szkuty Oyli uawet poważ­
niejsi ludzie, którzy porzucili posady dla 
zrobienia karjcry. bą mięuzy mmi i na­
iwni z Zagłębia,

Powrót p. wojewody Bilskiego?

KATOWICE, 8-3 (tel.) Krążą upor­
czywe pogiosai, ze p wojewoda Bilski 
powróci jeszcze w tym tygodniu z urlo­
pu i chamie z powrotem urzędowanie.

Koncert krakowskiego „Echa-.

KAiOWiCE, 8-3 (tel.) Wczoraj w 
południe odbył się w Teatize Polskim 
koucert krakowskiego chóru „Echa* przy 
szczelnie wypełnionej widowni. Sukces 
Krakowskich śpiewaków pod wytrawną 
oatuta Łiof. Waiewskieon bvi Oizromos 
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s fionowio i w Warszawie.
Warszawa, 7 marca.

Z napiętem wyczekiwaniem wału- 
.-kujemy się w głosy z Zachodu. Co 
nam przyniosą dni najbliższe? Będą 
co wydarzenia o wielkiej, bardzo wlel- 
iciej doniosłości politycznej, będą to 
lakty, które może na długie lata bę­
dą ustalały nowe stosunki polityczne 
i międzynarodowo.

Nie zapominajmy, iż odbiją się 
one silnie i na stosunkach wewnętrz­
nych. Stosunki wewnętrzne współ­
cześnie zazębiają się niezwykle sil­
nie wzajemnie, tak ii jedno pociąga 
za sobą drugie.

Nie chodzi w danym momencie o 
konsekwencje w stosunku do rządu 
Ciała ustawodawcze żegnały wyjeż­
dżającego premjera Skrzyńskiego po 
spartańsku. W uchwałach ratyfika­
cyjnych traktatu Locarneńskiego sły­
chać było dawny zew:

— Z nią, albo na niej!
1 gdyby Genewa nie zadowoliła 

naszego postulatu co do udziału Pol­
ski w radzie Ligi to niechybnie kon­
sekwencją wewnętrzną byłoby prze­
silenie rządowe. Pan Skrzyński jest 
optymistą. Jego zwolennicy powia­

dają:
— Skrzyński jest szczęściarzem, 

jeżeli tak stanowczo stawiał kwestję 
stałego miejsca Polski w radzie Li­
gi, to niechybnie miał podstawy do 
wnioskowania, iż zabiegi te zostaną 
uwieńczone pomyślnym rezultatem!

Tu nie o Skrzyńskiego chodzi, 
jakkolwiek niewMpU"1" »« °>°blScle 
jako polityczny je.t zaaoeazo. 
winy - krx" dyplomatycznej całko- 
wicie. Lecz o Rzeczpospolitą. 1 o 
nasze przesilenie wewnętrzne.

Wszystko zaś każę nam nie pod­
dawać się nadmiernemu optymizmo­
wi, nie liczyć na wielkie trofea, ow 
szem raczej patrzeć jasno, bez złu­
dzeń ale i bez rezygnacji. Doniesie­
nia napływające z Zachodu, a co 
więcej: dotychczasowy sposób regu­
lowania spraw spornych każą nam 
raczej spodziewać się kompromiso­
wego załatwienia spraw, wyszukania 
jakiejś formuły, któraby pozwoliła 
wszystkim wyjść z trudności bez 
przeświadczenia, iż są pokonani. Nie­
ma zwycięzców ani zwyciężonych—to 
hasło przewodzi ostatnim konferen­
cjom zachodnich mężów stanu, kon­
ferencjom prowadzonym już przy u- 
dziale czynnym i równorzędnym de­
legatów Rzeszy niemieckiej.

Tak się zdarza, iż równocześnie 
zbiegło się szereg ważkich zagad- 
nień w naszem życiu publicznem,

O tem, które góruje ponad inne­
mi, wspomnieliśmy właśnie. Ale prze­
cież jest i inne, dla nas bardzo do­
niosłe; oto tymi dniami mija termin, 
wyznaczony Bankers Trustowi co do 
opcji na wydzierżawienie monopolu 
tytoniowego wzamian za pożyczkę 
zagraniczną. Potężna instytucja ame­
rykańska, której przedstawiciele wy­
nieśli jak najlepsze wrażenie z obej­
rzenia organizacji monopolu tytonio­
wego, do tej chwili zachowuje się — 
powiedzmy — dyplomatycznie wobec 
kwestji pożyczki.

Miał świętą rację minister Zdzie- 
chowski, gdy do tej imprezy nie 
przykładał zbyt wielkich nadziei i 
przestrzegał przed każdym optymiz­
mem. Zarówno co do meritum, jak 
i co do terminu. Kilkakrotnie p. 
Zdziechowski wskazywał na potrzebę 
pożyczki zagranicznej, czynił w tej 
mierze starania, ale zawsze kładł na- 
iiak iż każdzi. • Uki»hk^Łwl<k wa­

runkach, z jakąkolwiek firmą transak­
cji finansowej zawierać nie wolno. 
Może to być dla nas mniej lub wię­
cej przykre, zwłaszcza w horosko­
pach na>pożyczkę, którą wszyscy u- 
ważają, mniejsza czy słusznie, za je­
dyne remedjum w naszem położeniu 
gospodarczem — jednakże takie sta­
nowisko jest jedynie słuszne. Nie 
możemy — stawiał kwestję minister 
skarbu — dopuścić do tego, by Pol­
skę traktowano jako bankruta, który 
musi przyjąć wszystko, co mu się 
podyktuje do przyjęcia. By atoli po­
życzkę istotnie, i to na dobrych wa­
runkach uzyskać, trzeba nasamprzód 
uporządkować się gospodarczo, trze­
ba przedewszystkiem doprowadzić 
nasz budżet do równowagi. Bez te­
go nie otrzymamy nigdy żadnej zno­
śnej pożyczki.

I tu jest znów inne zagadnienie 
nllezwykle ważne. Właśnie pracuje 
wytężenie sejmowa komisja budżeto­
wa. Prace jej idą we wręcz przeciw­
nym kierunku, eo lat poprzednich. 
Zaznaczyć przedewszystkiem trzeba, 
iż dopiero przepracowaliśmy budżet 
w dwu latach ostatnich. Ale wów­
czas szliśmy w kierunku jego roz­
budowy. Rząd, Die posiadający wię­
kszości, opierający się na głosach 
gorywczych, nie miał siły przeciw­
stawić się kategorycznie przeciwko 
żądaniom posłów, które niekiedy sta­
wały się wręcz uroszczeniami. Po­
słowie zaś pragnęli uzyskać od Rzą­
du jak najwięcej. Konsekwencją by­
ło, iż posiadaliśmy budżet tak obszer­
ny, że nie mogliśmy go pokryć. Te­
raz sytuacja zupełnie się odwróciła.

1 Rząd i Sejm idą w kierunku 
oszczędności. Budżety kilku prze­
pracowanych dotąd ministerjów wska­
zują, iż potrafimy jednakże oszczę­
dzić wiele bez naruśzania konieczno­
ści państwowych. Ale i to zamało. 
Komisja sejmowa opracowuje budżet 
w ramach 1,600 miljonów złotych, gdy 
minister skarbu zapowiadał, iż może 
ze społeczeństwa wydobyć tylko 
1,400 mil. Skądżeż zatem wziąć bra­
kujące 200 miljonów? Nad tem ko­
misja sejmowa się nie głowi, a raczej 
byłaby skłonna zrzucić ten ciężar na 
barki ministra.

Tak czynić nie wolno. Trzeba 
koniecznie pamiętać, iż tylko wspól­
nym wysiłkiem będziemy mogli wy­
brnąć z kłopotów. Musimy wytwo­
rzyć opinję, iż obowiązkiem obywa­
tela jest teraz jak najbardziej oszczę­

Oszczędności w samorządzie.
Żyjemy pod znakiem oszczędności. 

Nie przesądzając w tej chwili wyników 
pracy, na tem polu podjętej, wystarczy 
stwierdzić, że jest ona wtoku i ma dot­
knąć całokształtu naszego życia pań­
stwowego, a więc budżetu samego pań­
stwa, gospodarki przeróżnych instytucji 
prawno-publicznych (Kasy chorych, ubez­
pieczenia i L d, oraz samorządu teryto- 
rjalnego Łj. gminnego i powiatowego.

Postępy oszczędności nie w każdym 
z tych 3 kierunków są równomierne. W 
zakresie budżetu państwa wiemy, te 
budżet ma być zredukowany do sumy 
1,600 miljonów, bo tego chce Rząd j 
ogromna większość Sejmu. Natomiast 
w dwu innych kierunkach brak dotąd 
wyraźnego programu. Coś się niby ro­
bi, ale bardzo nieśmiało, bo z jednej 
strony istnieją czynniki, które zazdro­
śnie strzegą swoich .zdobyczy*, a z 
drugiej ten czynnik, który powinien tu 
dać mocną inicjatywę, tj. Rząd, jakoś 
dotąd nie może się tę inicjatywę zdobyć

A idzie tu nie byle o co. Ograni­
czając się narazie tylko do samorządu 
terytorjalnego, zaznaczam, że wedle bar­
dzo ostrożnych zestawień same tylko 
administracyjne budżety związków samo­
rządowych, (bez przedsiębiorstw) dosię­
gają 600 miljonów złotych i opierają się 
w •/, na podatkach bądź samoistnych, 
bądź w formie dodatków do podatków 
państwowych. Inaczej mówiąc, siima 
podatków samorządowych jest większa, 
niż trzy najważniejsze podatki państwo 
we razem wzięte, t.j. podatki: gruntowy, 
przemysłowy (obrotowy) i dochodowy.

Jest zatem o czem pomyśleć. A po- 
siewat władza nadżarci ■•marsadu. u 

dzać, iż zwalczać należy w imię naj­
wyższych celów demagogię nieustan­
nych żądań.

Dla kompletu jeszcze jedno za­
gadnienie wewnętrznie nader donio­
słe, a mogące niemało oddziaływać i 
na stosunki gospodarcze: to kwestja 
wojska.

Przed kilku dniami tak ważący 
swe słowo publicysta, jak sen. Kos- 
kowski, w sposób bardzo stanowczy 
i ostry zwrócił uwagę na niepokój, 
jaki przeżywa wojsko. Asumpt do 
tego dały mu ostatnie wystąpienia 
sporej grupy generałów, którzy po­
czuli się dotknięci oceną ich pracy i 
wartości przez marszałka Piłsudskie­
go w jednym z ostatnich licznych jo­
go wywiadów.

Czyli, że rzecz centralizuje się 
przeważnie w marszałku Piłsudskim. 
Rządu dotyczy ona bezpośrednio 
dzięki listowi p. Prezydenta Rzplitej, 
który prosił rądę mioistów o in­
terpretację jego kompetencji jako 
zwierzchnika armji, jak mu przypisu­
je Konstytucja. Komisja, złożona z 
premjera Skrzyńskiego, min. Żeligow­
skiego i min. Piechockiego odpowie­
dzi na pismo p. Prezydenta jeszcze 
nie wygotowała. Wiadomo jednak, 
iż p. minister spraw wojskowych gen. 
Żeligowski przedstawił już projekt 
odpowiedzi, na który kategorycznie 
nie godzi się prawnik, minister spra­
wiedliwości p. Piechocki. O ile pier­
wszy twierdzi, iż prezydent Rzplitej 
może w drodze dekretu, kontrasygno- 
wanego jedynie przez ministra spraw 
wojskowych, wydawać rozporządze­
nia w duchu ustaw o organizacji na­
czelnych władz wojskowych, o tyle 
p. Piechocki wręcz odrzuca takie roz­
wiązanie kwestji.

Sprawa się wlećze, przeciąga, 
denerwuje opinję, denerwuje wojsko. 
Należy najrychlej skończyć z sytua­
cjami niejasnemi, wyświetlić stanow­
czo położenie, chociażby to mogło 
pociągnąć za sobą pewno zmiany w 
gabinecie.

Oto kilka spraw, będących w to­
ku, których rozwiązania należy spo­
dziewać się w szybkim czasie. 
Wszystkie one dużej wagi państwo­
wej, wszystkie, nawet wojskowa, wza­
jemnie na siebie oddziaływują. Trze­
ba mieć teraz dużo odwagi, patrzeć 
twardo w rzeczywistość, zewrzeć się 
mocno, by mieć siłę i być gotowym 
na przełamywanie trudności.

Hi er. Wierz.

Ministerjum spraw wewnętrznych nie 
wystąpiło z żadnym pod tym względem 
wyraźnym programem, przeto okazało się 
koniecznem wkroczenie Sejmu w tę 
sprawę.

Imieniem Związku Iud.-nar., który w 
interesie państwa i samego samorządu ba­
czną temu zagadnieniu poświęca uwagę 
zgłosiłem do Komisji administracyjnej 
Sejmu interpelację do ministra spraw 
wewnętrznych, zapytując go, jaki jest je­
go program w zakresie oszczędności w 
samorządzie.

Stanowisko Związku Iud.-nar., za 
którem, jak przypuszczam, oświadczy się 
znaczna większość Sejmu, streszcza się 
w kilku zasadniczych punktach. A więc:

1) zmiana dotychczasow ej ustawy 
o finansach komunalnych;

2) ścisłe określenie kompetencji 
Min. spraw wewnętrznych 1 Min. skarbu 
co do kontroli nad gospodarką związków 
samorządowych;

3) wypracowanie i utrzymanie przez 
Rząd jednolitego programu, co do nad­
zoru nad gospodarką samorządu;

4) odpowiedni dobór urzędników 
do spraw nadzoru;

5) uniezależnienie starostów pod 
względem' uposażenia do Sejmików po­
wiatowych;

6) redukcja wydatków samorządo­
wych tak w zakresie osobowym, jak i rze­
czowym przynajmniej do tych granic, w 
lakich redukuje się budżet państwa.

Wnioski w tym kierunku zgłosimy 
w Sejmie podczas dyskusji nad oświad­
czeniem p.ministra spraw wewnętrznych. 

'Prawdopodobnie w poszczegó lnych pun­
ktach spotkamy sję x coorem innwch 

stronnictw. Między innymi, socjaliści bę­
dą się domagać, aby w budżetach związ­
ków samorządowych nie skreślano sum 
przeznaczonych na walkę z bezrobociem. 
Sprawy tej nie lekceważymy. My pierw­
si głosiliśmy i głosić będziemy zawsze, 
że zamiast nieproduktywnych zasiłków 
dla bezrobotnych należy zwalczać bez­
robocia przez wytwarzanie warunków dla 
produktywnej pracy. Z drugiej jednak 
strony nie możemy zgodzić się bez za­
strzeżeń na stanowisko, jakie zajął poseł 
Niedziałkowski w „Robotniku", domaga­
jąc się utrzymania wszystkich zamierzo­
nych inwestycji samorządowych. Robić 
trzeba, ale nie więcej, niż na to pozwa­
la siła płatnicza ludaości. Jeżeli Rząd uzy­
ska pożyczkę długoterminową na cele 
inwestycyjne to cala sprawa będzie, ina­
czej wyglądać. W zakresie normalnych 
budżetów ciał samorządowych, ograni­
czonych zdolnościami podatzowemi lud­
ności, nie roi wiąże my zagadnienia bez­
robocia.

Związek Iud.-nar. podjął zatem na 
terenie Sejmu sprawę oszczędności w sa­
morządzie 1 będzie energicznie dążył do 
uzyskauia realnych wyników.

Program oszczędnościowy wysuniemy 
także przy wyborach do rad gminnych i 
powiatowych sejmików, których to wy­
borów należy oczekiwać w jesieni bie­
żącego roku.

Medard Kozłowski, >oseł.

Ostatni zjazd 111-ej międzynaro­
dówki w Moskwie był terenem więcej 
lub mniej szczerych rewelacji przy­
wódców komunistycznych na temat 
programu działania na przyszłość. W 
przemówieniach na specjalną uwagę 
zasługują wynurzenia Zinowiewa, któ­
ry zdawał sprawozdanie z działalno­
ści III-ej międzynarodówki.

Zinowiew otwarcie nazwał wiel- 
kiemi niepowodzeniami dwa nieudane 
pucze komunistyczne w Bułgarji i 
pucz w Tallinie. Ciekawe jest to ze­
stawienie oświadczenia Zinowiewa a 
gwałtem jaki podniosła prasa mos­
kiewska w swoim czasie, gdy t. zw. 
prasa busineryjna wykazywała zwią­
zek tych puczów z Moskwą. Zino­
wiew również niema żadnych złudzeń 
co do widoków roboty komunisty­
cznej w Stanach Zjednoczonych.

Ażeby zatuszować, nasuwający 
się wniosek, wynikający ze sprawo­
zdania, o bezuZyteczności wielkich o* 
flar i wysiłków pieniężnych rządu 
moskiewskiego, Zinowiew zabawił 
się w wygłoszenie szeregu proroctw.

Jako pierwsze państwo mające 
ulec bolszewickim wpływom uważa 
Niemcy. Nie zraża się również poraż­
ką, poniesioną w Bułgarji i dalszym 
etapem nadziei Zinowiewa są Bułga­
rzy. Wielkie znaczenie również przy­
wiązuje do zwrotu bardziej na lewo 
angielskich związków zawodowych. 
Chiny uważa Zinowiew za siły, któro 
mogą i powinny dopomóc rozwojowi 
pożaru światowego. Co do Ameryki, 
sądzi, że rewolucja socjalna może 
mieć widoki powodzenia tylko w 
państwach Ameryki Południowej.

Co się tyczy rozwoju komunizmu 
w Polsce, stwierdził, że partja komu­
nistyczna przeżywa w chwili obecnej 
kryzys, który grozi rozłamem organi­
zacjom komunistycznym w Polsce. 
Ciągłe niepowodzenia usiłowań rewo­
lucyjnych komunistów polskich (im­
portowanych z Rosji — przyp. Red.), 
zniechęciło kierowników ruchu komu­
nistycznego w Polsce do dalszej ak- 
cji w kierunku rewolucji socjalnej. 
Zinowiew, sądzi, że w Polsce wzmo­
cnić będzie można agitacię komuni­
styczną przy pomocy kapitału zagra­
nicznego (t. zn. z Moskwy—przyp.Red)

Reasumując swe wywody Zino­
wiew ujął marszrutę rewolucji w tor- 
mę trzech równoległych kierunków: 
w Europie—Niemcy, Polska, Bałkany 
i Anglja; w Azji—Chiny; w Amery­
ce—państwa południowe) części kon­
tynentu, a uwieńczeniem całego dzie­
ła—Stany Zjednoczone.

Foeierajcie L. U. P. p
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I życia hsw ® Wii.
Kupcy cbrześc anie m. Czeladzi 

zrozumieli, że trudao jest obecnie pro­
wadzić swoje warsztaty pracy bez or 
ganizacji zawodowej, któraby im dawa­
ła opiekę i podnosiła wiedzę fachową, 
przeto postanowili powołać do życia 
orgamzac ę zawodową kup ecką i w tym 
celu odbyło się swo;ego czasu zebranie 
na którem by< powołany komitet Komi­
tetowi temu powierzono opracowanie 
statutu względnie porozumienie się z 
istnie,ącemi na terenie Zagłębia organi­
zacjami kupieckimi, by uruchomić w 
Czeladzi organizację kupiecką,

Wspomniany komitet postanowił 
zwrócić się do zarządu Związku dro­
bnych kupców chrześcjan w Sosnowcu 
o informacje, związane z założeniem 
Związku kupców w Czeladzi i z priś ą 
o łaskawe przysłanie przedstawiciela 
Związku na organizacyjne zgromadzę 
nie kupców i rzemieślników m Cze­
ladzi

Dnia 7 marca odbyło się zgroma 
dzenie kupców i rzemieśln ków w Cze 
ładzi. Zebranie zagaił p. Lorek Jan, 
przewodniczył p. Trzęski Stefan, sekre 
tarzował p. Scllarz Józef. Związek dro 
bnych kupców chr/eścjan w Sosnowcu 
reprezentowali: prezes p Wł. W tkow- 
ski i p. Jan Krzysztofik Po wyisś.ie- 
n u celu zgromadzenia przez pp. L >raa 
i Trzęskiego, zabrJ głos prezes Zwią 
zku drobnych kupców chrześcjan w So­
snowcu p. Witkowsk', który w treści­
wej przemowie przedstawił zgromadzo­
nym cele Związku, ednoczesn.e zazna 
jomi* z treścią statutu pocztm wywią­
zała się obszerna dyskusia. Rezultatem 
jei było postanowienie założenia w Cze 
ładzi oddziału Związku drobnych ku­
pców chrześcijan w Sosnowcu.

Jednocześnie zgromadzeni posta­
nowili z istniejącymi cechami na tere­
nie m. Czeladzi zawiązać ścisły kon 
takt organizacyjny.

Do zarządu zostab wybrali pp. Ho- 
rzelski Feliks, Soilarz Józef, Kott Fian- 
ciszek, Wróblewski Euward. Radę na­
dzorczą stanowią pp.: Trzęski Stefan, 
Lorek Jan i Gabryś Władysław.

Nowopowstałej placówce należy 
życzyć owocnej pracy i postawić ją ja­
ko wzór tym m>e1scowościutn. gdzie 
kupiectwo jeszcze jest dezorganizowa­
ne. Niechże i ono wzorem kupców w 
Czeladzi, jaknajprędzej się zrzesza

Zebranie sprawozdawcza 
Zw. lud. nar. w Grodźcu.'

W ubiegłą sobotę wieczoreir w 
sali ochronki grodzieckiego Towarzy­
stwa odbyło się zebranie członków i 
sympatyków Zw. lud.-nar, na którem 
przedstawiciele okręgu referowali u- 
chwały, powzięte na zjeźdzte Rady 
naczelnej Zw. lud.-nar. w Warszawie. 
Pierwszy z nieb p inż. Stadnicki 
przedstawił zebranym sytuację doby 
obeeuej w Sejmie i trudne warunki, 
jakie Zw. lud. nar. ma do przezwy­
ciężenia zarówno na terenie Se|mu 
jak i Rządu koalicyjnego. Omawia­
jąc następnie sprawę udziału Polski 
w Radzie Ligi narodów, oraz obec­
nie panujące ciężkie warunki gospo­
darcze w kraju, referent zapoznał ze­
branych z broszurką Romana Dmow 
skiego, która sprawę tę ujmuję w na- 
lezytem świetle.

Po p. inż. Stadnickim, któremu 
czas nie pozwolił na dłuższy pobyt 
w Grodźcu, czego zebrani mocno ża­
łowali, zabrał głos p. Inż. J. Rażmew- 
sk, uzupełniając wywody pierwsze­
go prelegenta i udzielając wyczerpu­
jących wyjaśnień na bardzo liczne 
zapytania ze strony poszczególnych 
czionków Związku.

Nie możemy pominąć milczeniem 
iaktu, iż bardzo nikłymi wyjątkami, 
na tem, tak ciekawem co do treści 
zebraniu reprezentowane były prawie 
wyłącznie stery robotnicze i rzemie­
ślnicze, a pracownicy umysłowi i to 
nawet członkowie Związku okazali 
bardzo mało zainteresowania.

inteligencja grodziecka zachowu- 
ie bierność na arenie życia politycz­
nego i gospodarczego, jakgdyby naj­
żywotniejsze kwestje doby obecnej 
.a nie interesował? zuuełnte.

Czy Brułaczyć m ^iliiWi, Olkuski i Mietfio wski 
do woje ództwa Krakowskiego?

Na skutek rozpisanej przez nas 
ankiety, otrzymaliśmy następcą uwagi:

Sprawę m żliwego przyłączeń a 
trzech powiatów b Królestwa do b 
Galicji należy również rozpatrywać pod 
kątem antagonizmów dzielnicowych któ 
re bezwątp,enia istnieją i jeszcze istnieć 
będą czas pewien, nie mając zresztą 
tak ostrego, godzącego w całość lub 
moc państwa charakteru

Inaczej kształtowało się tycie w 
zaborze austriackim, a inaczej w byłem 
Królestwie Tam byperprudukc a inteil 
gencji, darmowe szkoły średnie w kat 
dem powiatowem miasteczku dwa uni­
wersytety o masowej, może największej 
□a świecie produkcii doktoratów, bu|ny 
rozwój życia politycznego o nieznanej 
u nas do wo ny formie, przedziwne 
zwyczaje i przywileje loselskie itd.

Jak zaś było u nas, to wiemy. Przy­
szedł rok 1914, a z nim pierwsze ma 
sowę zetknięcie się z braćmi z za kor 
donu Pr/yszly czasy Jaworskiego Hupki, 
Janika, Franciszka Jozefa Ciembronie- 
wlcza, Zmysł polityczny naszych braci 
nie zachwycił nas w Królestwie Minęło 
Ło wszystko, lecz pozostała duża ilość 
urzędoików, dawniej c k., a później 
polsk ch. Jedni z nich oddali nam wiel­
kie usługi i wdzięczn e icb wspominamy, 
inn’ .. rozmaicie bywa L- cz i pierwsi 
I drudzy ma ą bezprzecznie jedną wiel 
ką zaletę, o jaką nie muźnaby podej 
rzewać Polaków to solidarność.

Wystarczył leden średni lub wyż 
szy urzędnik rodem z Rzeszowa lub z 
Zvwca zostaw ony po oue.ściu okupan­
tów na urzędzie, a w przecud wny 
sposób po kilku miesiącach 5. 15, 25 
obywateli z okolic tego grodu obsiadło 
zbożnie stoły, stoliki, barjery okienka 
i wszystkie kąty starostwa, poczty u 
rzędu skarbowego,Niesp strzeżenie emi- 
gracia filologów, prawników, filozofów, 
nad i pod inżynierów, a wszystko do­
ktorów szła od Karpat aż do sinech 
fal Bałtyku i jezior Mazurskich Kobie­
ty podkarpackie przeludniły nasze szko 
ły, opanowały underwoody mercedesy 
sm th and broosy urzędowe oraz dzień 
nikł podawcze. Powiedzcie państwo jak 
to się wszystko zręcznie odbyli? Bez 
bólu i krzyku należało patrzeć na zw ę 
kszająue się gromady braci z za kordo­
nu. Przybyli budować z nami pospołu 
Polskę! Czy dobrze państwo poląkie 
wyszło na Maiop lskitn monopolu biu 
rokracii polskiej? Osądźcie!

A teraz dalaj Względy strategiczno 
mieszkaniowe oddały nas pod opiekę 
D. O K. Kraków pocztowo-telegrafi 
czne pod opiekę Dyrekcji Krakowskiei 
oświatowe również A przy każdej ta 
klej reorganizacji pozbywano się króle

Kronika Zagłębia.
KALENDARZYK.
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Dziś Franciszki Rzymlankł 
lutro 40-u męczenników. 
'Ascn. słońca 6.11
Z-ach. B 5.23

Z TEATRU.
Teatr w Sosnowcu.

Dziś — specjalne przedstawienie 
po cenach najniższych od 20 gr. do i.Su zl 
Artyści odegrają sztukę Anarejewa ,Pro- 
iesor Storicyn".

.Królowa nocy" komiczna operetka w 
3 akatch Waltera Koiło w tłumaczeniu 
Wincentego Rapackiego ukaże się raz tyl 
ko jeden na naszej scenie w czwartek z 
Dobosz Markowską w roli tytułowej, oraz 
w rolach glówuych ujrzymy Janinę Wąso- 
wiczówną, Helenę Derliczównę, Marję Dą­
browską, Aatomego Kaczorowskiego, Wa­
cława Zbierzyńskiego, Bronisława Witow­
skiego, Adama Tarkowicza: Aleksandra Se- 
jaa, Józefa Falkowskiego i in. Tańce i ewo­
lucje układu Eugenjusza Wojnara. Początr' 
codziua S. Sorzedaż biletów rozooczeta. 

wi. ■ a pierwszeństwo miał brat doktór 
oboiga kaligraf i. Królewiacy, według 
aż nadto zgodnej op nj' szefów małopo- 
lan, nie ma ą zmysłu prawnego; praca 
ich w urzędach, to piasek w maszynie, 
niestety marnie zmontowanej przez ma­
łopolskich Ed sonów na mod ę Wiednia. 
Jak to się stać mogło, te pewien pe- 
sym sta powiedział że teraz Polska jest 
pod czwartym zaborem—galicyjskim.

Lecz to wszystko było przygoto­
waniem tereou, teraz czas ataku Jak 
wiemy Istnieje pewne dziwne miasto 
Kraków. Miasto bardzo bogate, nie 
tknięte ręką żadnei okupac|l, nie za­
rażone żadoą rewoltą o Polskę, mia­
sto, które wyssało moc złota od u- 
ciekinierów wschodniej Małopolski, 
miasto akty wistycznycb polityków, po 
gromców ułańskich, sprawiedliwych 
sądów, miasto, które podpisuje na 
Baok Polaki mniej, aniżeli kolejarze 
poznańscy, miasto muzeów, ale po 
barpagońsku skąpiące cztery razy roz 
grabione) Warszawie pomocy w urzą­
dzeniu Muzeum Narodowego, miasto, 
które woli, by sufity zapadały się na 
cenne świadectwa naszej kultury, •- 
niżeli oddać te cenne okazy tam, gdzie 
zapewnią im pieczę, a obywatelom 
Krakowa podziękę stolicy. Otóż mia­
sto Kraków wielokrotnie przez zwój 
leiborgaD Kurjerek domagało się prze 
niesienia stolicy z Warszawy, nie 
godnej tego zaszczytu, do Krakowa 
na Kaźmierz. Pooiewaź ten humory­
styczny pomysł pozostać musi w sic 
rze marzeń pp. Dąbrowskich, H.weł- 
ków, Drobnerów Innych czołowych 
reprezentantów elity krakowskiej,prze­
to uczepiono się innego pomysłu: 
wzrost Krakowa przez przyłączenie 
Zagłębia i żyznych powiatów połud 
niowycb do Metropolji-Krakowa. Wo­
jewództwo krakowskie pęknie z prze­
ludnienia, ale to ma zagwarantować 
większą sprawność administracyjną!

Czy zdają sobie wszyscy spra­
wę, 2e po przyłączeniu nas admini­
stracyjnie do Krakowa w przeciągu 
2 lat przyłączą wszystkie znane u nas 
urzędy do okręgowych tamtejszych 
lub wręcz je tam przeniosą. Urzędy 
górnicze, kasy chorych, dozory nad 
kotłami, k«sy emerytalne, rady zja­
zdów (tu cały cymeslllj, złożą pod 
dańczy hołd Krakowowi, a koroną 
ma być przyłączenie węzła kolejowe­
go aż po Częstochowę do dyrekcji 
krakowskiej. Dostaniemy nowe f.lan 
gl braci krakowiaków, poczynaiąc od 
koncesjonowanego fiakra pod stacją, 
a kończąc na naczelniku dystansu 
Dostaniemy nowych radnych miej­
skich, samych doktorów. Zamiast tow.

W niedzielę dwa przedstawienia: popo­
łudniu niezawodna .Damn od Mazi ma", 
wiczbrem operetka „Warsiawie w nocy* 
urozmaicona popisami bsietowemi.

.Wujaszek z Guadelupy* ukaże się 
wkrótce na naszej scenie. Z przewybornej 
farsy rozpoczęto próby pod reżyserją P 
Orłowskiego,

Teatr w Będzinie.

W śropę zespół teatru sosnowieckiego 
odegra operetkę urozmaiconą popisami bale- 
towemi .Warszawa w nocy*.

Teatr w Dąbrowie.
Dziś — Lucyna Messal 

wystąpi w teatrze .Kometa* w świetnej 
operetce .Orłów* Znakomici artyści: Redo 
Zdanowicz Dowmunt, Winiaszkiewicz ■ in­
ni dopełnią całości. Początek • godz, 8.

Teatr Polski w Katowicach.
Występy Semafora.

Teatr .SEMAFOR* ze Lwowa po sukce- 
h jakie odniósł podczas gościny swojej 
-rakowie. zieżdża na dwa curzedstawie- 

Bienla będzie tow. dr. Marek, zsmlas 
inż. Seroki i Michla, będą rządzić di 
Drobner 1 dr. basre. Jul towarzysz 
z Krakowa wytłumaczą to naszym 
Antagonizmu dzielnicowego nie bę 
dzie, bo autochtoni pójdą na grzybk 
do pińskich błot Ale co za to zy 
skamy???

.Racławice", na których beczeli, 
śmy jak bobry, grają teraz i na Niw 
ce i w Klimontowie w budzie-truplar 
ni, medalików i orzełkami już i m 
.gieltagu* kupować nie chcą, hrabio 
wie krakowscy zeszli na psy, a di 
uniwersytetu, do akademji górniczej 
jak również do muzeum na wystawę 
droga się nie skrOel, gdy nad Zagłę­
biem panować będzie wo|ewoda kra 
kowski, a om kielecki Przeto—veto 
Kochamy Was bracia Małopolanie 
ale trochę zdała; miłość ta będzie 
mniej namacalna, aie więce) tato ide­
alna. N ech 2yie Wojewoda Kieleckn 
Precz z Krakowemlll

fot. Stef.

Przytoczyliśmy w całości uwag 
p. Jot. btet., |«dnego ze zdolnych in­
żynierów, choć oie godzimy się w 
całej rozciągłości z jego arguinenta 
tnl. Artykuł pizytoczony me daje bo­
wiem ani jednego poważnego argu- 
nemu przeciw, choć takich argumen­
tów znalazłoby się dość, * niewątpli­
wie poważna Komisja Trzech miała 
wiele danych, które przemawiaią 
właśnie za przyłączeniem wymienio­
nych powiatów do woj. Krakow­
skiego.

Uwagi p. Jot. Stel są ratącym 
przysiadem naszego patriotyzmu nie 
lokalnego, w szlacbetneiu tego słowa 
znaczeniu, ale całkiem zwyczajnej 
zaściankowości. Niewątpliwie retJek- 
sie o Ciembroniewiciu I c.k. Enkaenie 
nie mogą usposobić Polaka życzliwie 
do atmosfery polityczue| Krakowa, 
którego maszkarą odstraszają jest 
listopadowa rzeź ułanów.

Nlemmei uwagi p. Jot. Stef, są 
właśnie ujemnym wyrazem menawiś 
ci dzielnicowej, tego smutuego spad 
ku naszej niewoli Jaao takie są ra­
czej argumentem za przyłączeniem 
wymienionych powiatów do wojewódz 
twa Krakowskiego. Może po wzaje- 
mnem poznaniu i przy bltzszein zet- 
KDięciu się—pomyśli meieden obywa­
tel f— poprzez b. kordon prędzej 
zatrze się owa smutna psychologia 
niedawnych niewolników.

nia do Katowic, które, odbędą się w dniu 
8 i 9 marca, na sali .EMPIRE* przy ui. j 
M»j* IL Bilety można nabyó w cenie od 
| «io 6-ciu zł. w księgarni Polskiej Ciche­
go przy ul, Sw Jana. W dzień przelata- / 
wierna w kasie teatru od godz. 7-mej

* • •
.WIERA MIRCE W A* Sprawa kryminalna 
W 4 aktach — taki tytuł dai znany rosy,ski 
autor L. Urwancew swej sensacyjnej sztu­
ce, która w tryumfalnym pochoazis prze­
szła wszystkie sceny Europy ciesząc się 
nadzwyczajoem powodzeniem i uauamem 
ze strony prasy i publiczności .Wiera Mir- 
cewa* ukaże się dn lu-go marca na sce­
nie Teatru Polskiego w Katowicach,

W sali teatralnej.
W niedzielę ubiegtą w sali te­

atru sosnowieckiego wygłosił odczyt 
ka. prałat Kwiatkowski pod tytułem: 
"Gospodarka komunistyczna w Bot- 
szewji i )ej skutki*. Odczyt ilustro­
wany był przezroczami, które też 
wzbudziły prawdziwe zainteresowanie 
wśród bardzo liczni* zebranych słu­
chaczy. Oryginalna iotograi)*, przed­
stawiające stosy trupów zmarłych z 
głodu są oa|i*ps>em świadectwem 
gospodarki komunistyczne). W duże) 
części odczytu ks. Kwiatkowski ogra­
niczał aię do popularnezre tłumacze­
ni* treści foWuraiz

i.Su


.ISKRA* — wrnrsr ff rrarra TfrTH rriwu. 8

Po odczyci* odbył się koncert 
„Echa-, świetnego zespolą śpiewacze­
go z Krakowa pod batutą p. Wallek- 
Walewekiego. Ni* po raz to lot pier­
wszy mamy w Sosnowca okasję po­
dziwiania tego bodaj jednego z naj­
lepszych chórów w Polec*. Wśród 
wielu bardzo trudnych do wykonani* 
utworów zwróciły uwagę własne kom­
pozycje p Waliek-Walewskiego. Je­
go „Rokitnę* gorąco oklaskiwano.

Wieczorem odegrano na scenie 
po raz pierwszy w sezonie bielącym 
„Warszawę w nocy". Publiczność ba­
wiła się doskonale, co świadczy, te 
pod względem wymagań repertuaro­
wych nie test wybredną.

Odzie jest potrzebna redukcja?
Mimc wszelkich wysiłków celem 

zwalczenia, a choćby tylko zmniejsze­
nia tak wybujałej u nas biurokracji, 
choroba ta trapi w dalszym ciągu or­
ganizm państwowy 1 społeczeństwo, 
dając się wszystkim we znaki i o- 
śmieszaiąc nas w oczach sąsiadów. 
Ostatnio np. nadesłano nam tzw. kar 
tkę meldunkową, którą mus' wypeł­
nić przybywający do hotelu w War 
szawle. Kartka ta zawiera 15 pun­
któw, a mianowicie: Nazwisko (nazw 
ako panieńskie mężatek i wdów), imię, 
imiona rodziców (nazwisko panień 
skie matki). Wprowadził się: dn. r. 
19..., do domu nr poi. hip. mieszk ko­
misariat ulica zapisany do ksiąg lu­
dności niestałej pod poz. Środki u 
trzymania: (zawód, profesja) Skąd 
przybył: a) dla przyjezdnych miasto, 
wieś, powiat b) dla przeprowadzają 
cych się w Warszawie ul. i n*. dotnu 
Urodził się dn. m 19., r. Miejsce i- 
rodzenia: (miasto, wieś, powiat) Wy­
znanie. Stan cywilny: (kawaler, żo- 
Ddty, wdowiec, panna, mężatka, wdo­
wa). Stosunea do wojskowości: (gdzie 
i kiedy stawił się do poboru, doku­
ment nr. data ' nazwa PK U.) Przy 
należność państwowa: b) stały miesz­
kaniec gm.: (imaato, gm. powiat). Ja­
ki posiada dowód (kiedy i przez ko­
go wydany). Wiarogodność powyż­
szych danych własnoręcznym podpi­
sem stwierdzam.

Ostatnie dwa punkty wypełnia 
rządca domu i komisariat.

Nawet za czasów najgorszych 
prześladowań i niewoli wystarczyło 
złożenie paszportu u numerowego, 
dziś zaś, w państwie demokratycznem 
trzeba wypełniać stosy papieru, chcąc 
przespać się w hotelu. Na pociesze­
nie można dodać, że dobrze jest, ii 
tylko 13 punktów musi wypełnić gość, 
boć mogłoby pytań tych być np. 50 
i także każdy, chcący skorzystać z 
hotelu, musiałby spełnić to żądanie 
Dziwna tylko rzecz, iż przy ustawi­
cznych redukcjach usuwa się niekie­
dy nawet potrzebnych pracowników, 
natomiast ludzie, którzy widocznie z 
braku zajęcia wymyślają podobne 
absurdy, tkwią napewoo nadal na 
swych stanowiskach, ośmieszając na­
sze władze i gospodarkę.

Nowy system oszczędnościowy. 
Rzekomo z powodu zamknięcia 

w roku ubiegłym budżetu państwo­
wego deficytem, cały szereg praco­
wników państwowych nie otrzymał 
należnych im za kilka miesięcy pobo 
rów, kosztów podróży, djet itp. Do­
tychczas otrzymaliśmy tego rodzaju 
skargi ze sfer nauczycielskich, czy i 
w Innych zawodach istnieje podobne 
zjawiska, me wiemy, w każdym ra- 
jest to objaw wysoce niepożądany, 
wywołujący słuszne i zrozumiałe nie 
zadowolenie i rozgoryczenie, gdyż 
chodzi o pracowników najgorzej wy­
nagradzanych, którym w dodatku 
wstrzymuie się należne pobory, jak- 
gdyby zmuszając do szukania innych 
źródeł dochodu.

Argument, iż dzieje się to jako­
by skutkiem niedoboru budżetu pań­
stwowego, jest conajmniej śmieszny, 
natomiast taktem jest, iż podobne 
wypadki mogą dziać się tylko z po­
wodu braku ładu wśród władz cen- 
tra.nych, co w rezultacie wywołuje 
ustawiczny ferment i inne niepożąda­
ne następstwa.

Byłby chyba najwyższy czas skoń 
czyć z tego rodzaju gospodarką i do­
świadczaniem cierpliwości społeczeń­
stwa.

Z lasnej Góry.
W niedzielnym numerze podali- 

liśmy wzmiankę, że odsłonięcie cu­
downego obrazu Matki Boskiej Czę­
stochowskiej odbędzie s ę w dniu 10 
bm. Okazuje się, że odsłonięcie o- 
brazu zostało odroczone, natomiast 
dzisiaj nastąpi zjazd komisji rzeczo­
znawców w skład której wchodzą: 
JE. ks biskup Zdzitowieckt, JE ks. 
biskup Kubina, JP.ka. bisku p. L-ubitz, 
sufragan gnieźnieński oraz dziewię­
ciu profesorów.

Komisja rzeczoznawców po zba­
daniu ukończonych już prac renowa­
cyjnych usiali dopiero ostateczny ter­
min uroczystego odsłonięcia odno­
wionego obrazu cudownego.

Z Zarządu P. M S.
W drodze kooptacji weszły do Za­

rządu okręgowego P. M. S następujące 
•xoDv pp. dyr Boryslewiczówna, in­
spektor szkoloy A itoni Winiarską i An­
toni Barański, kierownik szkoły. Zarząd 
Macierzy komoletuie obecnie 16 biblio­
tek szkolnych po 100 dziełek dla szół 
w powiecie. Państwo dyr. Karneyowie 
ofiarowali na powyższy cel sporą ilość 
wartościowych książek dla młodzieży. 
Pożądane icst, aby wszystkie Koła ma­
cierzy w Zagłębiu zaiożyły przynajmniej 
po i bibljoiece szkolnej w powiecie ku 
uczczeniu 20 leci a Macierzy. Punkt teu 
należy wziąć pod obiady na najbliższem 
posiedzeniu. Posiedzenie Zarządu Okręgu 
odbędzie s ę we wtorek 16 b. m o go­
dzinie 8 wuczorein na plebanji w So­
snowcu.

Zebranie Narodowej organizacji 
kobiet w Będzinie

Do Zagłębia przybywa delegatka z 
centralnego Zarządu NIK w Warszawie 
p. Czarlińska i jutro to jest 10 bm. o 

godzinie 5 popołudniu w sali ochronki 
na Górze Zamkowej w Będzinie będzie 
przemawia a na zebraniu będzińskiego 
Koła NOK. Zarząd NOK prosi członkinie 
iak również osoby interesuiące się dzia­
łalnością NOK, o liczne przybycie,

Ogólne zebranie członków czynnych 
stiaży ogniowej w Grodźcu
W ubiegłą niedzielę odbyło się 

doroczne ogólne zebranie członków 
czynnych Straży ogniowej ochotniczej 
grodzieckiego Tow. w Grodźcu. Po 
zagajeniu zebrania przez komendanta 
p. R Szmidta, uczczono pamięć zmar­
łego komendanta śp. Piotra Gawroń­
skiego przez powstanie, poczem je­
dnomyślnie zaproszono na przewo­
dniczącego p. T Jasińskiego, wiceko- 
mendanta straży, oraz na sekretarza 
p. S. Krasooia, Następnie adjutant 
straży odczytał sprawozdanie z dzia­
łalności za rok ubiegły, z którego 
wynika, iż straż poza licznymi wyja­
zdami do pożarów brała czynoy u- 
dział we wszystkich uroczystościach 
narodowych i kościelnych. Po zło­
żeniu szczegółowego sprawozdania 
przez skarbnika i komisję rewizyjną 
z wydatków, poczynionych w intere­
sie straży, przystąpiono do przewi­
dzianych wyborów przyczem na go­
spodarza remizy wybrano p Książka 
na zastępcę dowódcy oddziału rato- 
wniczo-toporniczego p. Czerwińskie­
go i na zastępcę dowócy oddziału si­
kawko wo-wodnego p. Przybyłka, dłu­
goletnich czynnych członków tej straży.

W wolnych wnioskach powzięto 
następujące uchwały: 1) o wystąpie­
nie do dyrekcji Iow. grodzieckiego 
z prośbą o postawienie wspinalni, 
której brak uniemożliwia prowadze­
nia ćwiczeń, co ogromnie odbija się 
na wyszkoleniu strażaków, oraz o u- 
bezpieczenie wszystkich członków 
czynnych w kasie strażackiej, istnie 
łące) przy Dyr. ubezp. wzajem, 2) zo­
bowiązać kierownictwo straży do 
wprowadzenia ćwiczeń gimnastycz­
nych i 3) zorganizować w ciągu roku 
bieżącego wycieczki nad morze pol­
skie.

Pod adresem Prezydjum Rady 
miejśkiej

W kilka dni po śmierci Żerom­
skiego zaraz na pierwszem posiedzę 
niu sosnowieckiej Rady miejskiej 
prezydjum jej zgłosiło wniosek na­
gły o przemianowanie ui. Dietlów 
sklej na ui Żeromskiego. Nieulega 
najmniejszej wątpliwości, że się na 
leżał taki hołd wielkiemu pisarzowi. 
Wkiótce jednak zmarł również 1 Wł. 
Reymont, którego pamięć, jak 1 Że­
romskiego, uczczono na posiedzeniu 
Rady, lecz na tem koniec. Nazwiska 
Żeromskiego i Reymonta, zarówno 
przez współczesność ich pracy twór­
czej, jak i choćby ze względu na to, 
Ze w jednym czasie rozstali się z na 
mi, zostały w umysłowości polskiej 
tak ściśle z sobą połączone, że nie 
wolno ich mierzyć różną miarą. W 
następstwie tego należało oczekiwać 

□owego wniosku ze strony Prozyd< 
jum Rady miejskiej, dotycząeegł 
przemianowani* jednej z ulic So< 
snowca na ul, Reymoota. Tymcza, 
aem głucho o tem. Niejeden jui 
miesiąc upłynął od śmierci iaurenti 
Nobla t napróźno oczekiwaliśmy ini 
cjatywy Prezydjum Rady miejskiej 
Wobec tego wyręczamy go w tem 
w przypuszczeniu, że ua najbliższem 
posiedzeniu * więc w nadchodzący 
czwartek jedna z ulic będzię nazwa­
ną ulicą Reymonta,

Echa awantury w restauracji
P. Feliks Eksner prosi nas o za­

znaczenie, źe nie jest owym Eksnereir 
który—jak podaliśmy w numerze nie­
dzielnym—urządził awanturę w re 
stauracjl Oświadczenie p. Feliksi 
Eksnera jest zgodne z fałszywym sło­
wem, awanturę urządził człowiek c 
tem samem nazwisku, którego p. F 
Eksner nawet nie zna osobiśc®.

Z Polskiej Macierzy 
Szkolnej w Będzinie.

W ubiegłą sobotę odbyło się w 
Magistracie będzińskim ogólne rocz­
ne zebranie członków miejscowego 
Koła Polskiej macierzy szkoloej, przy 
udziale około 40 osób. Posiedzenie 
zagaił prezes koła, prof. Brodnicki, 
poczem na przewodniczącego zapro­
sił p. E Ryppa, na asesorów pp. E. 
Burakiewiczową i F Zebrowskiego, 
na sekretarza p. Z. Filo.

P. M. Kępiński zobrazował dzia­
łalność koia w roku ubiegłym. Ze 
sprawozdania widać, ii pomimo bo­
rykania się z brakiem funduszu, za­
rząd prowadził intensywną pracę, 
ktor* przyniosła pokaźne wyniki, 
gdyż prócz powiększenia bibljoteki o 
kilkaset tomów, utworzono przy bi­
bliotece czytelnię pism, cieszącą się 
duzem powodzeniem. Subsydiowa­
no także orkiestrę szkolną w szkole 
powszechnej, oraz zorganizowano 
stałe odczyty prof, uniwersytetu Ja­
giellońskiego, które jednak me wzou- 
dziły należytego zamteresowauia 
wśród miejscowego społeczeństwa i 
pomimo niskich cen wejściowych 
przynoszą deficyt, to tez sprawoz­
dawca zwrócił się do zebranych z a- 
pelem o popieranie tak pożytecznej 
imprezy. Bibliotekarz p. Dziubakow- 
ski informował zebranych o stanie 
bibljoteki Macierzy, która posiada 
przeszło 5 tysięcy tomów, w tem 
950 dzieł naukowych 800, dla mło­
dzieży 1 resztę beletrystyki. P. R. 
Monsiorski odczytał «prawozdanie 
kasowe 1 komisji rewizyjne.

W okresie sprawozdawczym przy­
chód wynosił 6463 zł 88 gr. wydatki 
6347 zł. 14 gr. czyli saldo na rok 
bieżący staoowl 116 zł. 74 gr.

W stosunku do r. 1924 obrót 
zwiększył się trzykrotnie. Prowizor­
ium budżetowe na rok bieżący, w 
wysokości 6500 zł. ucbwałono.

Prze wrót w systemie 
odżywiania.

Od dłuższego czasu daje się zauwa­
żyć stały wzrost drożyzny różnych środ­
ków spożywczych, * w szczególności 
mięsa i jaj.

Zjawisko to, uwypukliło się zwła­
szcza w niektórych państwach europej­
skich. W Andji np, obecnie świeże mię­
so jest luksusem na który mogą sobie 
pozwolić, tylko bogaci obywatele. Lu­
dność mało i średnio zamożna, musi aię 
zaoowuimć tyko taniem mięsem mrożo­
ne m i suiunem przywoźonem z Australji 
i Biazyiji-

W Polsce kwestja ta nabiera wiel­
kiego znaczenia w związku z bezrobo­
ciem i biakiem wyżywienia dla klas u- 
boższych.

hzeba zazusczyć, że w Europie z 
roku na rok wytwarzają się warunki, 
auu matyczoi* zmniejszające produkcję 
mięsną i powodmące stały wnosi cen 
nauiaiu craz mięsa.

Pizyczyną tego jest przedewszyst- 
kiem oąienie gospodarzy ruiuycn óo wy- 

ziemi wyłącznie DOd zasiewy 

roślin chlebnych, co odpowiednio zmniej- | 
sza ilość paszy dla bydła.

Wiemy, że główoem wyżywieniem 
człowieka jest, prócz węglowodanów — 
białko i tłuszcz, m ęso zaś, jak dotych­
czas, było produktem najzasobniejszym 
w te substancje, zawierające białka prze­
ciętnie 16 — 18 proc.

Niezależnie od powyższego, ziemia 
— zużytkowana pod uprawę roślin chle 
bnych, stale i systematycznie wyczerpu 
ie się ze związków azotowych, stano­
wiąc ch podłoże naszego odżywiania. 
Niestety, nauka dotychczas nie data od­
powiedzi zadawaimającej na pytanie o 
produkcji białka.

O ile sprawa ta będzie miała ten­
dencję dotychczasową, cała Europa, a za 
nią Nowy Świat, znajdą się w obliczu 
katastrofy gi dowej. W wojoie europej 
skiej zmarło w Centralne Europie z po 
wudu gtodu białkowego przeszło 2 mil 
jony ludzi.

Jeszcze na długo'przed narodzeniem 
Chrystusa znaną oyla skrotnua roślina 
zawierająca aż do 40 proc, samego biał­
ka, t. j, ptzeszło dwa razy więcej, niz 
mięso — której tarożjtiil używali po 
pewnej przeróbce iazo doskonalej I sil­
nej oaszy, Czas zatan wspomnienie o 

tej roślinie I dopiero niedawno rolnicy 
po łownie zwrócili aa nią uwagę, (est to 
tak zw. lubią (czyli wilczy groch, jua- 
dzlłŁ lupinus) roślina strączkowa, nale­
żąca do grujy Leguninosae.

Niezależnie od innych ciekawych za­
let, roślina ta właściwie iest najdosko­
nalszą fabryką, przetwarzającą tak ciężko 
uchwytny azot powietrza w organiczne 
związki azotowe, które wprowadza w 
ziemię w ilości 28 kilo azotu aa morgę, 
co się równa 100 kilo saletry chilijskiej 
w cenie 48 zł.

W»aute< niebywale wielkiej zawar­
tości białka, roślina ta zainteresowała rol­
ników, lecz z przerażealem dowiedziano 
się iż obok biaua, ziarna zawierają tru­
cizny.

Oto powód, dla którego nprawa łu­
binu poszła opornie. Mimo zastosowania 
domowych sposobów odgoryczama łubi­
nu, dzięki czemu udawało się otrzymać 
nieco gorzkawa, lecz silną paszę, zatru­
wała ona niejednokrotnie bydłu.

Żadne próoy chem ków, żadue wy­
siłki teciiiiików, me zdołały dotychczas 
odtruć ziarna łubinu tak, ażeby ludz- 
kuść inogia korzystać z tego potężnego 
a tamego środka odżywczego.

Z inicjatywy o. K, Czochrana Co* 

cłiraue — naszego rodaka, niemiecki u 
czony, prof. Pohl z Wrocławia oddawna 
pracował nad wynalezieniem doskonałe­
go sposobu wyekstrahowania białka z 
łubinu I posunął tę sprawę znacznie na­
przód.

Jedaak zasługa praktycznego rozwią 
zania problemu przygotowania białka z 
ziarn łubinowych, przypada w udz.ale 
naszemu rodakowi, p. Czochroaowi-Co- 
cnrane, który po wspólnych badaniach 
z prof Pohlem, spowodował swemi pra­
cami, iż w Niemczech w roku 1919 zo­
stało wydaaem przez parlament niemiec­
ki osobne prawo łubinowe.

Po udoskonaleniu metody, udato się 
0. Czochronowi otrzymać preparat o 
93,So proc, chemicznego białka, czyli we- 
diuh orzeczeń dr* Volkmana Kiopfera, 
zupełnie czyste białko, mające wszelkie 
Własności białka, pochodzenia zwierzę­
cego l nawet przewyższające o 15 proc, 
jego wartości odzywę{Ti

jest to wyekstrachowany proszek ko­
loru białego, który będąc zmieszany * 
10-krotną ilością wody, ubija się na pia­
nę, jak jaja. Jeden fuut biaika, będącego 

I niebywale tasiam. ■aaUz>ni* on da aa?



Następnie omawiano stanowisko 
Magistratu, który przyznał 2200 zł. 
na 4 bibljoteki w mieście i postano­
wił kwotę tą rozdzielić procentowo 
pomiędzy te bibljoteki, aczkolwiek 2 
są tylko publiczne, 2 zaś wewnętrzne. 
W wyniku dyskusji wezwano zarząd, 
aby tenże zwrócił się do Magistratu 
z prośbą o wypłacenie Macierzy tv-. 
siąca zł., figurujących poprzednio w 
preliminarzu budżetowym miasta 
Po załatwieniu tej sprawy przystą­
piono do wyboru nowego zarządu, 
do którego powołano pp. M. Kępiń­
skiego, B. Krzemieńskiego, C. Sztaj- 
nera. R. Monsiorskiego, E. Ryppa, 
Brodnickiego i Dziubakowskiego. 
Na zastępców wybrano pp. J. Czaplę,
L. Kamińskiego i A. Szymańskiego, 
do komisji rewizyjnej weszli pp. dr. 
Walewski, W. Welman i S. Rucinski. 
Na tem posiedzenie zakończono.

Kronika Zawiercia.
Koncert „Lutni* zawierckiej

w Myszkowie.
W ubiegłą sobotę urządziła .Lu­

tnia* zawiercka w Myszkowie kon­
cert własny chóru mieszanego, uro­
zmaicony solowem śpiewem p. M. 
Wróblewskiej, oraz grą skrzypka Sy- 
kory. W repertuarze chóru zebrały 
się pieśni głównie: Nowowiejskiego 
i Rączki. Znany już ze swych kompo­
zycji dyrygent .Lutni* zawierckiej 
prof. St. Rączka wykonał między in- 
nemi swoje piękne i nastrojowe, a 
niezwykle prosto zbudowane .Cztery 
pieśni roku*. Godzi się tu nadmienić, 
Iż były one także niedawno świetnie 
wykonane przez Towarzystwo mu­
zyczne w Dąbrowie na jubileuszo­
wym koncercie. Do bogactwa progra­
mu przyczyniła się jeszcze niezwykle 
ciekawie pomyślana kompozycja prof. 
Rączki pt. „Dwa wiatry* wreszcie bi­
sowane .Pieśni góralskie*.

Chór .Lutni* liczący 40 osób, 
zdał bardzo dobry egzamin. Usterek 
w wykonaniu poszczególnych utwo­
rów nie dało się zauważyć, choć słu­
chacze myszkowscy jedną uchwycili: 
oto śpiewacy prawie ciągle wpatrze­
ni byli w dyrygenta, do nut rzadko 
kiedy zaglądając, więc... z nut pewnie 
nie umieją śpiewać! Nie trzeba chyba 
tłumaczyć, że naiwna ta krytyka po­
twierdza tylko karność śpiewaczą.

Trzy piosenki zaśpiewane przez 
p. Wróblewską dały poznać sporo za­
let tego silnego i pewnego sopranu, 
którego niewyzyskany materjał mar­
nuje się tylko na gruncie zawierckim. 
Pan Sykora ujął słuchaczów odrazu 
liryzmem swojej gry na skrzypcach, 
to też zmuszony był dać naddatek 
bisowy.

Naogół koncert wypadł doskona­
le, szkoda tylko, że odbyć się rnusiał 
w przedziwnie brudnej, obskurnej, 
ciasnej i nieakustycznej sali, oraz źe 
nie wzbudził należnego sobie zainte­
resowania, nie brakowało bowiem 
wolnych miejsc.

L Messal w Zawierciu

Jedynym tematem rozmów, pole­

mik, sporów jest obecnie w Zawier­
ciu sprawa występu, gwiazdy sceny 
polskiej Lucyny Messal. Niezrównana 
ta artystka występuje bowiem gościn­
nie raz jeden w „Domu ludowym* 
w środę dnia 10 bm. Partnerem Lu­
cyny Messal — będzie mistrz Józef 
Redo* Dalszą obsadę tej niezwykłej 
uczty artystycznej, jaką jest operetka 
.Orłów* stanowią znakomici artyści 
warszawskich .Nowości* Milewska, 
Zdanowicz, Dowmunt, Wołowski, Wi- 
niaszkiewicz i Zbierzyński. Nazwiska 
mówią za siebie. Gościna L, Messal

Taiomniczy lekarz przy ni. Bnkowoi.
Musiała się w to wtrącić pollcla.

Kumoszki w Sielcu mają nielada 
sensację. Od kilku dni komentują so­
bie one w najrozmaitszy sposób wy­
padek, który się zdarzył w jednym z 
domów przy wąziutkiej i, mówiąc na­
wiasem, bardzo Łbłotnistej ulicy Bu­
kowej.

W domu tym mieszka 39-letnia 
wdowa z czterema urodziwemi cór­
kami. Przed kilku dniami matka po­
czuła się chorą i wysłała córki do 
Kasy chorych po lekarza. Wkrótce 
po wyjściu córek zjawił się jakiś je­
gomość, oświadczając, że jest leka­
rzem. Wizyta lekarska trwała jednak

ZYCIE GOSPODARCZE.
Ile taluh Polskę Ubezpieczenia społeczno.

Według obliczeń Centralnego 
związku polskiego przemysłu górnic­
twa, handlu i finansów w roku 1924 
ludność Rzeczypospolitej wpłaciła w 
formie składek do różnych instytucyj 
ubezpieczeniowych około 148,268,780 
złotych.

Największą pozycją wkładek są 
Kasy chorycb: wkładki do 222 istnie­
jących w 1924 roku kas wyniosły 

' 106,662.759 złotych.
Ubezpieczenia od nieszczęśliwych 

wypadków przy pracy pobrało w b. 
zaborach pruskim i austryjackim 
7,087,522 zł,b. zabór rosy|ski, w któ­
rym obowiązywał tylko częściowo 
ten rodzaj ubezpieczenia, wpłacił nie­
znaną wobec braku dotąd sprawozda­
nia sumę — ocenić ją jednak zgruba 
należy na 5 milj. złotych.

Ubezpieczenia inwalidzkie i na 
starość, działające tylko w b. dzielni­
cy pruskiej 16,378,556 zł.

Ubezpieczenie pracowników umy­
słowych (emerytalne), działając# je­
dynie w b. zaborach pruskim i au­
stryjackim 1,749,876 zł.

Wreszcie fundusz bezrobocia z 
całego terenu Rzeczypospolitej lecz 

w Zawierciu jest rzadką okazją, przy­
puszczać więc należy, ie miejse za­
braknie. Nad ealośclą muzyczną czu­
wa dyr. St. Nawrot. Pozostałe bilety 
nabywać można w księgarni p. Hu­
bickiej.

Budżet miejski.

Przedstawiciele Magistratu i Ra­
dy miejskiej powrócili z Kielc, gdzie 
jeździli na obronę budżetu miejskiego 
na r. b. Budżet ten został przez wo­
jewództwo zwrócony do uzupełnienia 
niektórych szczegółów.

krótko, gdyż wdowa, pozostawiona 
sama z lekarzem poczęła wołać ra­
tunku. Nadeszła pomoc, a .lekarzem* 
zajęła się policja, zachowywał się on 
bowiem wobec kobiety w sposób nie- 
licujący z powagą doktorską. Po bliż­
szych badaniach okazało się, że nie 
był to lekarz, ale poprostu jakiś ele­
ktromonter.

Jak to się jednak stało, że zjawił 
się on, jako lekarz, akurat wtedy, 
gdy wdowa na prawdziwego lekarza 
oczekiwała, trudno zgadnąć. Kumosz­
ki mówią o tem rozmaicie, ale ku­
moszki mają złośliwe języki.

tylko za kilkumiesięczną -swą dzia­
łalność 2,390 067 zł.

Stosunelc ciężarów ubezpieczenio­
wych do kosztów robocizny jest nie­
pomiernie wysoki. Najbardziej obcią­
żony jest przemysł górniczy.

Górnictwo naszego Zagłębia Dą­
browskiego oblicza te ciężary na 
15.73 proc., z czego biorą Kasy Cho­
rych 8.65 proc., Kasy brackie 2.12 pr., 
ubezpieczenie od nieszczęśliwych wy­
padków 3.12 proc, i Fundusz bezro­
bocia 1 84 proc.

W żadnem z państw europejskich 
o wiele bogatszych od Polski, cięża­
ry społeczne nie są tak wysokie. Naj­
lepszym przykładem dla porównania 
będą w tym wypadku Niemcy. Z da­
nych, ogłoszonych w ńr. 1—2 z r. b. 
.Reichsarbeitsblatt* wynika, iż w tej 
.ojczyźnie ubezpieczeń społecznych* 
stosunek wkładek na ubezpieczenia 
do robocizny w okręgach górniczych 
waha się od 8.6 proc., do 10.6 proc 
Liczby te dotyczą, wszelkich 5 ro‘ 
dzajów ubezpieczeń społecznych. Po. 
równanie ich więc z poprzednio po. 
daneml dla Polski ubezpieczeńjest 
niezmiernie jaskrawe.

Ponoć kralytowa nąda dla prze 
mysio. Sprawa akeft kredytowej rzą la 
w cała aruchomfeoia przemysłu zaczyn- 
slę koskretyaować. Minister pracy oprą 
cowtłje projekt zasad kredytowych dia 
przemysłu, zrodzouege na koncepcji an­
gielskiej przez liberała sir Mon da W 
zasadzie jest to przyznawanie kred,u 
pod warunkiem zatrudnienia bezrobu- 
tnych, przyczem kredyt ma charakter 
premji, obudzający inicjatywę prywatną.

Giełda warszawska.
Warszawa, 8. 3. marzec. 
(Notowanie w złotych.) 

Nowy Jork — 7.63 
Dolar — 7.60 
Londyn — 3 7 08 
Paryż — 27 50 
Praga — 22 60 
Belgja — 34,75 
Holandja — 
Wiedeń — 107 50 
Włochy — 30 70 
Szwajcarja — 146 95 
Sztokholm —

Giełda zbożowa.
POZNA.,, 8 3. (A.iM.l Z,«, 19,25 - 

2025 Pszenica 36,50—3350 Jęczmień 
browarowy wyborowy 20,50—22,->0 ję­
czmień zwykły 19,00—20,00 Owies 23,75 
—21,75 Osoa pszenna 15.5J — i6^5U 
Ospa żytnia 13 50 — 14,50 Mąka żytnia 
70 proc. 30 75—31,75 vląka ytn a 65 
proc. 32 25 —33 25 .Mąka pszenna 65 
proc. 57,5J—60,50 Ziemniaki jadalne 
— Ziemniaki fabryczne — 
Groch polny 29,00—30,00 Groch Victo- 
rja 38.00—42,00

UsDOsobienie spokojne.

Z caiej Polski.
Bale 1 uczty rnmala oficerów.

Nowy dowódca okręgu korpusu w 
Warszawie, generał Malczewski, wydal 
rozkaz, dotyczący przyjęć, uczt i balów, 
rujnują cych budżet oficerski. Obiady 
kolacje, w których generał Malczewski 
uczestniczy, mają się odbywać bez wy* 
stawności i nie trwać dłużej, jak godzi­
nę. Zi spożyty przez siebie posiłek ge­
nerał Malczewski będzie sam płacił 
Generał Malczewski zabronił również 
wystawiania kompanij honorowych w 
razie jezo przyjazdu. Wiadomo, iż z ga­
ży oficerskiej potrącano nieraz połowę 
z tytułu różnych przyjęć, bankietów, o-i 
biadów honorowych 1 t. p.

Dokumenty kościuszkowskie.
W zbiorach Muzeum krajoznawcze­

go w Kielcach znajdują się następujące 
pamiątki (dokumenty) z czasów Tadeu­
sza Kościuszki:

1) Odezwa Kościuszki (dana w Kra­
kowie dn. 26 marca 1794 r.), polecająca 
zgodę ludauści wojskowej z cywilnymi; 
2) Uniwersał Połaniecki z dnia 7 maja, 
drukowany 30 maja w W arszawie (rzad­
ki druk, biały kruk drukarstwa polskie 
go); 3) rozkaz uzbrojenia wszystkich 
mieszkańców miasta Kielc; 4) Akt uwol­
nienia z wojska niejakiego Lekczyńskie- 
go; 5) Różne bilety (banknoty) skarbo­
we; 6) Kule z pod Racławic i Szcze­
kocin.

żywności i strawności prawie 5 funtów 
mięsa.

Dzięki ekstrakcji białka prawie na 
zimno, znajdują się w niem tzw. wita­
miny, tak niezbędne dla naszego orga­
nizmu.

Białko roślinne, będąc dodanem przy 
wypieku chleba do mąki zwykłej w ilo­
ści 15 proc., podnosi wartość spożywczą 
chleba o przeszło 300 proc, i stawia go 
na równi z mięsem.

Próby z powyższym chlebetn, do­
konane przez uniwersytety niemieckie, 
pokazały, iż chleb białkowy przyswaja 
się przez organizm lepiej niż zwykły i 
mięso i jest nietylko nieszkodliwym, lecz 
wprost przeciwnie, kompletnie zastępuje 
odżywianie mięsem, wyróżniając się tem, 
że jest łatwiej strawny i nie wywomje 
szkodliwych przemian krwi, jak to ma 
miejsce przy mięsie,

Niezadługo przyjdzie z pewnością 
czas kiedy w Każdym mieście powstaną 
piekarnie, które będą dawały ten cudow­
ny i tam chieb, który dla warstw bied­
niejszych będzie mięsem i Chlebem ied- 
aeSuis.

Białko z łubinu było dawane nie­
mowlętom w mleku przez prof, d-ra 
Stolte, który stwierdził, że białko zo­
stało przez nie doskonale resorbowane. 
Nie koniec jednak na tem.

Odpadki przy produkcji powyższych 
odżywszych środków -(łupiny i t. p.), za­
wierają przeszło 20 proc, białka i dają 
wspólnie z domieszką melasy doskonalą 
paszę, trzy razy pożywniejszą od- paszy 
zwykłej. Zastosowanie tej paszy obniża 
koszta chowu bydta o przeszło 60 proc, 
czyli ceny ua mięso i nabiał zniża się o 
połowę.

Przy łatwości produkcji, taniości ma­
terjalu i jego dostatecznej ilości, łubin 
bowiem rośnie na czystym piasku, wy­
nalazek ten rzeczywiście stanowi zupeł­
ny przewrót w kwestji odżywiania tak 
ludzi, jak i zwierząt.

Stacja doświadczalna Wielkopolskiej 
izby rolniczej, oddział żywnościowy in­
stytutu hygienicznego w Poznaniu, De­
partament zdrowia publicznego w Po­
znaniu, DOK Vll — oto insty ucje, które 
już zrobiły doświadczenia z Wynikami, 
budzącemi poprostu entuzjazm co do do­

niosłości nowej paszy.
Przypomnijmy sobie, że wobec lek­

komyślnej i bezplanowej gospodarki eks­
portowej zboża, powstaje przed nami 
widmo niezbędności wwozu na wiosnę 
mąki z zagranicy. W przeszłym rozu ta 
sama przyczyna spowodowała ujemność 
bilansu handlowego Polski, wobec cze- 

"go taki sam skutek grozi nam i obe­
cnie.

Nie zapominajmy, że w Polsce odło­
giem stoją całe obszary ziem nieupraw- 
nych i pustkowia, gdzie nie mogą ro­
snąć ani buraki, ani kartofle, ani zboże, 
lecz gdzie łubin da swe obfite w b alko 
plony.

Ażeby zasiać te pustkowia, potrzeba 
dużo ziarna łubinowego, wobec czegj— 
póki nie zapóźao, Rząd powinien zaka­
zać eksportu tego ziarna, jak się bowiem 
dowiadujemy, dużo łubinu wywozimy za­
granicę. Zaoszczędzi to nam grube 
sumy.

' Obecnie została uruchomiona pierw­
sza w Europie tabryka przetworów łu­
binowych—lubinownia w Kotowiecku, p. 
r lesze w, zorganizowana ua wzór cukro­

wni drogą kontraktów plantatorsKicn
Spodziewamy się, że nowy prze­

mysł odegra poważną rolę w wyżywia­
niu nietylko w państwie lecz i zagrani­
cą, a w szczególności w krajach, gdzie 
już obecnie odczuwa się głód białkowy 
(Aaglja, Francja i t p.), a nam nakarmi 
głodne dzieci, głodujących bezrobotnych 
i cale rzesze biednych obywateli.

Nie przesadzając, możemy powiedzieć, 
ie nowe białko jest to epukowjr postęp w 
kwestii odżywiania ludauści.

Dla ilustracji możemy dodać, że Ja­
pończycy wcale nie spożywają mięsa,— 
żyjąc wyłączcie ryżem i białkiem roślin- 
nem, zawartem w ziarnie „soli*, posia­
dającej do 20 proc, proteiny i tłuszczu

Wskazyje to, że organizm iudzk i 
żąda białka, w jakiej zaś formie, czy ja­
ko mięso czy też jako odżywienie roślin­
ne, jest to obojętne jeśli pominąć szko­
dliwe skutki odżywiania się mięsnego, 
który występuje ku schyłkowi życia, po­
wodując przedwczesną starość

Inż AL
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Kronika Olkuska.
Sprostowani*.

Podaną wiadomość w sprawie po­
życzki dla Magistratu, prostujemy o tyle, 
źe wynosić ona będzie nie 50-leci. 10 tysię­
cy złotych. Pieniądze te mają być prze­
znaczone na rozszerzenie sieci wodocią­
gowej.

Dla dzieci.
Z zabawy dziecięcej, odbytej w dniu 

13 ub. m- w sali .Sokoła*, uzyskano 
czystego dochodu 180 złotych. Z sumy 
tej komitet organizacyjny zabawy prze­
znaczył 130 zł. dla dzieci bezroboczych 
na Śląsku i 50 zl. na dożywianie dzieci 
szkolnych w Olkuszu

Z harcerstwa

Od dnia 5 b.m. rozpoczęty się w 
szkole rzemieślniczej (państwowej) kur­
sy praktyczne dla harcerzy (ślusarstwo i 
stolarstwo). Kursv odbywać się będą w 
poniedziałki i piątki, każdego tygodnia.

Ziętek, Nabaglo et consortes.
Sad pokoju w Olkuszu rozpatrywał 

skargę źonv Ziętka ze S awkowa, z za­
wodu szewca, przeciwko rodzinie jej 
męża. Akt oskarżenia zarzucał oskarżo­
nym ciężkie pobicie i maltretowanie 
oskarżycielki z powodu wydania przez 
mą mężowskiej złotówki na... cukierki.

Sąd cierpliwie wys uchal (godzina 
8 wieczorem) długich lamentów Z ętko- 
wej na męża i jego rodzinę, taksamo 
jak nieprzerwanego potoku słów matki 
Ziętkowej, kobiety o ostrych k odczynach, 
i małoletniego brata Ziętkowej, jako je­
dynych świadków poszkodowanej.

Skoro świadkowie, pomęczeni o- 
skarżanlem Ziętków — teściów i szwa­
grów — przyctcbnęli. Sąd stawia pyta­
nie świadkowi-matce:

__ 0iy świadek widział, jak Naba- 
bili jej córkę w dniu kry-

I Tego dnia nie bill, tylko 
drugiego.

— A drugiego czemże bili?
— Nabagło trzymał pogrzebacz, a 

córka leżała pod pierzyną.
Sąd bada chłopca:
— Wysoki Sadzie! Tego wieczora 

nie bytem u szwagra, tylko ludzie mó 
wili, że jest u nich awantura, i połecia 
łem po policję.

— No, a drugiego dnia?
— Drugiego dnia też była awantu­

ra. Siostrę widziałem, że miała siniaki.
Oskarżeni nie tylko źe się do winy 

nie przyznali, lecz oskarżyli Ziętkową o 
wszczynanie stale awantur. Sąd ich 
uniewinnił. Oskarżycielka jedna* wyra­
ziła głośno niezadowolenie z sądów,

glo i io">

Z TAJEMNIC
PONUREJ ZBRODNI.

Powieść napisana przez K. N.

(ciąg dalszy) 8)

— Pysznie powiedziano!., perfek­
cja!. jak bonor kocham...

— Cicho bądź, ty gaduło!.. Rze­
czywiście, sam me wiem, od czego 
mam zacząć, tak mi to wszystko po­
mieszało się w głowie.

— Muszę jednak oddać sprawie­
dliwość Perlekcjl, lż to, co się tyczy 
mniejszego pałacu i popełniooego w 
mm morderstwa, on sam ugrupował 
w całość, jako agent, wyznaczony z 
urzędu

— Morderstwa? — spytał Orzej- 
ko, podnosząc się mimowolnie z sie­
dzenia...

— Tak jest... najohydniejszego w 
świecie .morderstwa popełnionego 
przez nieboszczyka*!.. — przy tycb 
słowach uśmiech drwiący zaigrał na 
ustach ajenta.

— Co też ty pleciesz, Rufinie? — 
przerwał z niezadowoleniem Orzejko.

— Zaraz się p#n ° przeko­
nasz. Uprzedzam jednak, iż to bardzo 
długa niator|a, aie prawdziwa, bo o- 
parta na zeznaniu świadków do pro- 
tokułu sądowego...

— Postarajże się, o il® potrafisz, 
streścić to, co mam usłyszeć.- 

które winny były całą rodzinę 1 jej mę­
ża zasądzić na kilkoletnie ciężkie wię­
zienia.

Nieporządki w gminie Sutoszowskiej
Za przekroczenia służbowe zawie­

szeni zostali w gmmie Sułoszowa: wójt 
Karcz, sekretarz Ssoludzki, stróż aresztu. 
K. Skołudzki (stryj sekretarza) i drugi 
stróż, Kańca Na zastępcę sekretarza 
delegowany został p Urainowski, pomo- 
mocmk sekretarza gminy Kabsztyn.

Ze straży.
Zakończone w tych dniach w Olku­

szu pierwsze oficerskie kursy strażackie 
osiągnęły znakomite rezultaty pod każ­
dym względem. Odbywały się one trzy 
dni pod kierownictwem insp. Drzewie­
ckiego, instruktora Russka, porucznika 
Niteckiego, prezesa okręgu Jarno i d-ra 
Łacińskiego. Na szczególną uwagę za­

ttislral zawMi a BOSBCflarce P. U. P. P.
Magistrat miasta

Zawiercia L 34*J3jl

Do Redakcji .Iskry* w Sosnowcu.

W nr 66 „Polonji* z Zagłębia Dą­
browskiego umieszczony jest artykuł 
pod tytułem .Skandaliczna gospodarka 
w ekspozyturze PUPP. w Zawierciu*, 
który całkowicie nie odpowiada rzeczy­
wistości i dlatego Magistrat prosi re­
dakcję .Iskry* o zamieszczenie spro­
stowania następującej treści:

Ekspozytura PUPP. jako instytucja 
państwowa nie może być przydzieloną 
do Magistratu, funkcjonuje niezależnie 
i Magistrat nie ma prawa wtrącać się 
w jej czynności M.g strat natomiast 
wykonywa czynności porućzone przez 
zarząd obwodowy Funduszu bezrobo

Znaczki stemplowe i blank ety wekslowe w różnych 
odcinkach są stale na składzie w każdej ilości

Skład materiałów p śntemycli 
obić pap.erowycli 
hstsw no ram/

Pracownia ram 
hrmffl mi ttiioj/u 

Kolektura Lotarji Pafistwmj

— Przed sześciu laty, w miejscu, 
na którem stoi ten dom, była leśna 
polanka, dotykająca terytorjum małej 
osady, zamieszkanej przez zagrodo­
wą szlachtę. Właściciel sąsiedniej 
włości i tego lasu postawił na owej 
polaace ten pałacyk, po którego u- 
kończeniu, osiadły w nim dwie sa­
motne kobiety. Jedna z nich to świa­
towa dama, średniego już wieku, lecz 
mimo to piękna jeszcze... jak to pan 
wkrótce będziesz mógł sprawdzić 
Druga — towarzyszka, a zarazem 
mamka poprzedniej, to kobieta z ludu

Długi czas były one przedmio­
tem pożądliwej ciekawości sąsiadów, 
a nawet inusiały znieść niejedną przy­
krą chwilę z tej przyczyny, lecz z po­
stępem czasu utarły się stosunki i 
zagościł względny spokój dla samot­
nych kobiet.

Wedle objaśnienia świadków, w 
pałacu nikt nie bywał, dowodem tego 
droga od osady, zarośnięta zupełnie 
chwastem. Przeciwnie rzecz się ma 
z drogą od lasu, która jest doskonale 
wyjeżdżoną!.. Wąską ścieżynkę z pa 
łacu do osady wydeptała stara owa 
mamka, wychodząc po niezbędne pro­
dukty... W ogóle była ona nieprzy­
stępną, ponurą 1 milczącą jak grób, 
wobec niedyskretnych sąsiadów.

Wcale nieszkodliwa zemstę wy­
myśliła małoduszność osady: dom teD 
nazwali .Zaczarowanym pałacem* a 
jego mieszkankę .Zaklętą księżnicz­
ką*. Pod tem tylko mianem rozumie 
li te miejscowość... 

sługują wykłady por. Niteckiego, które 
cieszyły się wyjątkową popularnością. 
P. porucznik swoim taktem ujął serca 
strażaków, co uwidoczniło się przy ea- 
tuzjastycznem jego pożegnaniu ze stra­
żakami.

W kursach brało udział 64 straża­
ków-oficerów ze straży: łobzowskiej, 
ogrodzienieckiej, żarnowieckiej, zadroż- 
sKiej, jerzinanowickiei, starczynowskiej, 
pomorzańokiej, Wierzbickiej, olkuskiej, 
bolesławskiej, laskowskiej, krzykawskiej, 
tarnawskiej, bębiowskiej, cłanowickiej, 
smardzewskiej, będkowskiel, kluczew- 
skiej, sławkowskiej, skalskiej, sułoszow- 
sklej, kroczyCkiej, sierbowskiej, wielmoż- 
skiej i woloromskiei. Rezultat: 18 celu­
jąco, 18 dobrze, 18 dostatecznie, 5 nie­
dostatecznie; trzech strażaków posiadało 
zaświadczeuie odoytych egzam uów.

Kursy zakończono wspólną kolacją 
i odśpiewaniem ,Roty“.

cią przy wypłacaniu zasiłków.
Pan Sidło kontroli nie prowadził, 

nie .żądał* nigdy zawieszenia urzędui 
ków i nie .kazał nikogo zwalniać, bo 
Magistratowi urzędnik takiej instytucji 
kazać me może i niema prawa, a gdy­
by jednak po tej linji poszedł spotkałby 
się z pouczeniem.

W końcu 1925 r. starszy inspektor 
dyrekcji F B. przy współudziale pre­
zydenta jako ówczesnego przewodni­
czącego zarządu F. B. przeprowadzili 
rewizję i znaleźli szereg nadużyć Spra­
wę oddano sędziemu śledczemu, a by­
łemu prezydentowi Pawłowskiemu zo­
stawiono list aby winnych usunął Pan 
Pawłowski będący w stanie dymisji te­
go nie wykonał wobec czego czynność 
ta przypadła nowemu zarządowi miasta.

Nocy wczorajszej, a raczej bardzo 
późnym wieczorem, strażnik ziemski, 
zamieszkujący pobliski domek, usły­
szał huk wystrzału, wychodzący z 
wnętrza pałacu.

Zaniepokojony wybiegł z domu 
i powrócił w asystencji wójta gminy, 
idąc już wprost do miejsca usłysza­
nego strzału...

Zeszła dobra godzina, zanim przez 
wyłamane drzwi frontowe, dostali się 
do wnętrza domu.

Tu... przeraził ich straszny wi­
dok...

Na środku pokoju, twarzą do zie­
mi, leżała w kałuży krwi, która są­
czyła się z lewego boku, kobieta, u- 
brana w czarną jedwabną suknię...

Tą kobietą była .Zaklęta księż­
niczka*, jak ją nazywali złośliwi są- 
sledzi.

Ponieważ zabita leżała głową ku 
oknu, a strzał, otrzymany w samo ser­
ce, powalił ją na miejscu... przy po- 
czątkowem śledztwie przypuszczano, 
iż strzał wypadł z otwartego okna... 
Przypuszczenie to jednak mus.ało 
upaść w chwili podniesienia zabitej... 
Z fałdów sukni wysunął się amery­
kańskiego systemu rewolwer, w któ­
rym brakowało jednego tylko naboju. 
W dalszem jednakże śledztwie, po 
wyjęciu kuli z serca denatki, skon- 
stancowano tożsamość kalibrowego 
naboju... Rewolwer, jak sprawdzono 
wobec świadków sądowych, miał na 
głowni dwie s.rebrne litery A. Z.M

Zwrócono się więc do Funduszt 
bezrobocia o wykaz osób podejrzanycl 
o nadużycia i w związku ściśle z tyń 
wykazem 11 osób uwolniono dnia 2i 
lutego r. b.

W ten sposób atmosfera została o 
czyszczona, gdyż przy tej sposobność 
nowy zarząd miasta przeprowadził re 
dukcję 7 osób

Niezależnie od powyższego wyja 
śnienia Magistrat pragnie wyjaśnić spra­
wę p. Wilka.

Pan Wilk również pracował przj 
wypłatach zasiłków i również robił na 
dożycia, gdyż pracując pobiera! zas łek 
co Magistrat spostrzegł i wydal ł go zi 
służby. Był to pierwszy wypa-ek przy 
łapania nadużycia popełnionego w tei 
sposób, na który Wilk zareagował zem 
stą, i w doniesieniu swem do Minister 
jum wydał podobnych jemu, myśląc, ż 
tem zaszkodzi Magistratowi.

Doniesienie przez zemstę pomogli 
do wykrycia reszty nadużyć lecz to nii 
uchroni Wilka od kary za jego nadu 
życia.

Z artykułu zaś umieszczonego s 
.Polonji* widać, że redakcję wprowa 
dzono w błąd dla przelansowania nie 
winności Wilka, symulowanie do nieg< 
rzekomych strzałów i Ł j. niezależni: 
od tego artykuł ma na celu wyolbrzy 
mienie działalności p. Sidly, który o il* 
Magistratowi wiadomo, fałszywych I ni' 
zasłużonych pochwał by sobie nie ży 
czył, gdyż uchodzi za człowiek* bardz. 
uczciwego

Gdyby jednak w tem przekonanli 
Magistrat się mylił, to do osoby Sidłi 
może zastosować przysłowie: .Nie ks 
żda droga do nieba prowadzi*.

Viceprezydent: A. Ciechomsk 
Ławnicy: A. Bornstein

M Majchrzak.
Zawiercie, dnia 8-go marca 1926 rokt

Blsknnl amervkańscv nrzeclwZa 
nrohlbicll.

Blskuol i duchowieństwo epfskopal- 
nego kościoła w Ameryce orzekli, że 
ustawa o prohibicji jest nieudaną Bi- 
skuol, którzy z urzędu są prezydentami 
wszystkich prawie stowarzyszeń absty 
nentów, mają zam ar żądać zmodyfiko­
wania ustawy prohiblcyjoej I zezwo enia 
na wyszynk lekkich win I piwa. Prezy­
dent kościelnego stowarzyszenia absty­
nentów, dr. lames Ampringham, powró­
cił właśnie z rocznego objazdu po kraju 
i stwierdził, że prohibicja zniszczyła wy­
niki 50 letniej pracy stowarzyszeń prze­
ciwalkoholowych. Zdaniem jego, rodzice 
bezsilni są wobec szerzącego się, daw­
niej nleznauego zwyczaju młodych 
chłopców I dziewcząt noszeala zawsze 
przy sobie kieszonkowej flaszki z wódką.

Po ostatnich ałowacn Rufina, 
Orzejko zerwał się z siedzenia i, po­
chwyciwszy w uniesieniu ramię mó­
wiącego, wstrząsnął niem nerwowo 
z okrzykiem:

— Co ty mówisz, nieszczęśliwy!. 
Nastała chwila groźnej ciszy.
Orzejko padł na krzesło, zakrył 

twarz dłońmi i oparty na łokciach 
zadumał się głęboko.

Jaki dramat przesuwał się przed 
oczyma tego człowieka?., jakie sceny 
wykombinował bogaty umysł tego 
zdolnego ajenta... trudno przesądzać... 
faktem jednak było, iż gdy opuścił 
dłonie, twarz jego była bledszą, lecz 
spokojną, oczy tylko nabrały dziwne­
go blasku...

— Teraz jot wszystko rozumiem! 
Inicjały na rękojeści noża i takież na 
rewolwerze, stworzyły kombinację, 
której ja padłem ofiarą!.. Czy wy poj­
mujecie dobrze tę sprawę? Słuchaj­
cie mnie! nie czytałem sądnego z pro­
tokułów *'->dztwa, a jednak mogę je 
wam dosłownie powtórzyćl Ooecnie 
nie dziwią mnie twoje słowa, Rufinie, 
iś owa kobieta została zamordowaną 
przez nieboszczyka!.. Pan sędzia grał 
ze mną w zakryte karty i miał wszyst­
kie atuty... nic więc dziwnego, ze do­
stałem szlema!.. Wszelako sprawa je. 
szcze nieskończona * i gra także!., 
obym był złym prorokiem, lecz wszyst­
ko mi się zdaje, źe atdty znajdą się 
niedługo w mojem ręku, a wówczas 
zobaczymy, kto będzie panem gry!.
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W dniu 14 marca rb. w niedzielę o godzinie 3 
popołudniu w I terminie, o godz. 4 popoł, w ter­
minie II bez względu na ilość przybyłych członków 
w sali .Trocadero" przy teatrze w Sosnowcu odbę­
dzie się

Walne Zwyczajno Iranie sprawozdawcze 
członków Towarzystwa Rzemieślniczego w Sosnowcu 
upraszamy WP, o łaskawe konieczne i punktualne 
przybycie.

Na zebraniu zdawać będą sprawozdania pp. po­
słowie oraz radni miejscy.

Porządek dzienny.
1) Zagajenie zebrania
8) Wybór przewodniczącego
3) Odczytanie protokulu z ostatn. ogólnego zebrania
4) Sprawozdanie z działalności Towarzystwa za 1925 rok
5) Sprawozdanie etanu kasy za 1925 rok
6) Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej za rok 1925
7) Uchwalenie budżetu na rok 1926
8i Referaty posłów sejmowych
9) Sprawozdanie radnych miejskich Klubu Mieszczańskiego

10) Sprawozdanie z Dei. Zgrom, Rzem. (referat p. Piętki)
11) Wnioski Zarządu
12) Wnioski członków (w przedł referatach)

ZARZĄD

OGŁOSZENIE.
Sekwestrator przy Urzędzie Skarbowym podatków i opłat 

skarbowych w Będzinie podaję do wiadomości publiczoei, te w 
dniu 10 marca 1926 r. o godzinie 10 rano na terytorjum Kopalni 
„Wańczyków* poa Zagórzem odbędzie się licytacja ruchomości 
(mebli itd.) stanowiących wiasnosć Kopalni z skradających się że­
laza do wyrobów kowalskich oszacowanego na kwotę zr. 1125 
na pokrycie należności skarbowych.
1442 Sekwe6trator Wompei.

5-111 1926 roku.

31 ■E
ww Dnia 21-go marca 1926 roku w sali klubu na 

„Saturnie" odbędzie się o godzinie 3-ej popołudniu 
w plerwazym termienie, a. w razie braku qiorum 
o godzinie 4-ej popołudniu w drugim terminie bez 

względu na Ilość obecnych

Roczne sprawozdawcze 
WALNE ZEBRANIE 

(złonkfiw Sldwarzyszenia Spożywców „Piata" 
w czeladzi.

rjużą rozmaitość w towarze poleca 
centralny skład mebli nowych i 

używanych B. Błotniewski, 3-go Ma 
ja 7. 1329 2
Camochód 6 oeobowy w dohry ;i 
° stanie tanio do sprzedania. Ry­
szard Krzyszłeczko. Przyszomice o o w. 
Rybnicki Górny Śląsk. 1445____
JJortepian krótki krzyżowy .czarny* o
1 silnym tonie. Sprzeda Bank Spói- 

**——u- i, 1446-2dzielczy Mariacka l,
Cpizedam warsztat stolarski w Za- 

wierciu ul. Wroaia nr 7 Bałdys.
_ 1457____ 

Dryczkę"liuplę jednokonną“iekką, u- 
*■* żywaną w doorym stanie. Wiad. 
.Iskra* Będzin, 1454-2

Sonedam otomanę, kozetkę, matera­
ce. Sosnowiec, Kołłątaja 10, ofi­

cyna, piętro podwórze. _ 1453 
Czafę na książki okazyjnie kupię. 
M Zgłoeaeaia do adm. .iskry* ,S.a- 
fc*. 12b7-2

-

I Posady i prace.
.aofiarowane 10 groszy za wyraz

rjgrodnik w sile wieko potrzebny 
zaraz. Borecki. Będzin, Gzichów 

3- 1435

| Poszukiwane 5 groszy za wyraz, g

Młoda zdrowa mamka s dwu mie- 
1,1 sięcznym pokarmem poszuzuie 
miejsca. Wiadomość „iskra* Dąbro­
wa Gotn. 1407-1

Rożne.
10 groszy za wyraz. i

Porządek dzienny:
1) Wybór prezydium
2) Odczytanie protokulu poprzedniego zebrania
3) Sprawozdanie a działalności za rok 1925
4) Sprawozdanie komisji rewizyjnej
5) Sprawozdanie lustratora
6) Sprawa ewentualnego podwyższenia udziałów 

lob likwidacji stowarzyszenia
7) Wybór Zarządu Stowarzyszenia
8) Wybór członków Rady Nadzorczej aa mit]- 

SCS ustępujących
9) Wolne wniosM

Bata Radzortia
Stowarzyszenia SpotywcOw „Praca 

* Ezaladd.

OGŁOSZENIE.
W tymże dniu dokonano zmian:

Nr. 1216. Wykreślić z rejestru firmę „Dom techniczno-handlo­
wy Maruszewski i Pędnicki inżynierowie" i zapisać pod tymże nu­
merem fimę: „Dom techniczno handlowy inź. Franciszek Maru- 
szewski* Sosnowiec ul. 3 Maja 5. Właściciel Franciszek Maruszewak 
Sosnowiec ul 3 Maja 5.

Nr. 1851. „Dom handlowo-prze myślowy L. Martynkowski i L. 
Nowak". Na miejsce ustępującego prokurenta Romana Bargiela, 
został wybrany Adam Wyżykowski z prawem łącznego podpisywa­
nia z jednym ze spólmków w.-ksli i wszelkich zobowiązań pie­
niężnych wszelką natomiast korespondencje oraz żyra wekslowe 
może podpisywać samodzielnie.

W dniu 19 lutego 1926 roku zapisano:

Nr. 2345 „Wigdor Wajntraub" handel męskieml ubraniami lu. 
dowemi w Zawierciu. Apteczna 21. Firma istaieje od roku 1895. 
Właściciel Wigdor Wajntraub, zam. tamże.

2346. .Jadzia Borensztajn" handel artykułami spożywczymi w 
Zawierciu, Nowopogońska 14. Firma istnieje od roku 1923. Właści­
ciel Jadzia Borensztajn zam. tamże.

Nr. 2347. „Fabryka kajetów i torebek oraz skład różnych pa­
pierów Wiktorja" Mendel Aptelbaum w Dąbrowie Góra., Stacyjna 9 
Właściciel Icek Mendel Apfeloaum zam. w Będzinie Kołłątaja 39.

2348. .Piotr Ukraska" sprzedaż mięsa i wędlin w Włodowi­
cach. Firma istnieje od roku 1918. Właściciel Piotr Okrasiła zam 
tamże.

W dziale B. dokonano następujących zmian:

W dniu 9-11-1926.

Masiona pewnej dobroci i siły kieł- 
11 kowania: warzywne, kwiatowe 
pastewne, krajowe i zagraniczne po­
leca .Polska Flora*, Sosnowiec, Pił­
sudskiego 21, róg Alei. 1216-4 
/*)ddam na własność cnlopezyna

10 cio miesięcznego zdrowego i 
ładnego. Wiadomość: Sosnowiec, to­
warowa 9. Re mszaa. 1344-1
/^błupca ładnego i tłustego, liczącego

l V, r. oddam na wiasnosć Wia­
domość .Iskra* Rędzin. 1457 
Cwieży transport żurnali mód dam- 
° skich i męskich w wielkim wy­
borze nadszedł. Józef Hiawski, so­
snowiec, 3-go Maja 23. 1349-2
parasol, pozostawiony w kinie"” U 
* działowem". do odeorania Mat- 
jacka u. Małecki. 1452

i Nauka i wychowanie.
10 groszy za wyraz. 8

r\armo otrzymasz komplet lekci 
stenografii z tłumaczeniami ste­

nogramów w KedakC|i Stenograia po . 
skiego, Warszawa, Mokotowska 57 
Wypracowania poprawiamy również 
beip.ąta.e. &7j-j
ę? 1 tuugiatji wyucza wszyst&icn 

wnie bezpłatnie, ceiem propagan 
dy Instytut otenograticzny Antoniego 
Wojnara, Warszawa, Krucza 2u 
_________________________1298-18_ 
Duchalterji (księgowości) po|edyń“ 

czej, pudwoinej, amerykańskie); 
rachunkowości kupieckie); korespon­
dencji handlowe) wyuczają zamiej­
scowych listownie, Kursa Sekuiow.- 
cza: Warszawa, Zórawia 42. po ukoń­
czeniu świadectwo. Żądajcie nróspez- 
tów._______________________Hi/..

Nowy Komplet na świadectwa 1 1 o 
klasowe egzamin we wrześniu 

Rutynowana pomoc młodzieży szkol­
nej. z-gioszenia W. Kowalski 3-go M1- 
ja napizociwko poczty do 15 marca 
od 0 do8 wieczoio.n. lduO-t 
1/onwersacji ięzyz* uie'miet.kie7i 
*> udziela uczniom i uczennicom. 
M. S. Szenuwska i/, portjer wsszzc. 

1305-1

Sprostowanie.
W ogłoszeniu mojem — .Iskra* z doia 27-go lutego r. b. 

Nr. 47 —• o mającej się odbyć w dniu 15 kwietnia r.b. sprzedaży 
gruntów braci Gamperów, wydrukowano między innemi, że grunta 
te aą w posiadaniu Szai Rotnera, jako dzierżawcy do 31 paździer­
nika mylnie ,1925" r., winno być bowiem do 31 października 
,1945“ r. Go ruaiejaaym prostuję.

1449 Komornik Sądowy W. Konopka.

Nr, 142. Wykreślono z rejestru handlowego firmę: Biuro Ko- 
misowo-nandlowe .Fronomi" spółka > ogr. odp. w Sosnowcu,

W dniu 17-11-1926 rokur

Nr. 110. .Wolbrom* fabryka wyrobów gumowych spółka ako. 
Firmę spółki podpisuje dwóch człoukOw Rady zawiadowczej lub 
jeden członek Rady zawiadowczej ws pólnle z dyrektorem względnie 
prokurentem, lub też jeden dyrektor i jeden prokurent spółki,

I Zgubione dokumenty. , !
10 gruszy za wyraz. |

M4 4MOMeMVMeM ■ rjo sprzedania różna meble i oto- 
Ig Ł-7 many za gotówkę i na raty, So-

BrUODd OfliOSZBUlR. I Fogon, nl. Nowopogonssa 17.

° " Ufacia rtntczak. lzu-u

pietras Franciszek zgubił książę 
* Kasy chorych, wydaną przez Hu­
tę Bankową._____ ___  13G3-1

Weksel na"ałótycu 200 pt. 25 paź­
dziernika 1925 r. na moje zlece­

nie z wystawienia firmy „acta P 1 a 
Szlezynger", w Sosnowcu, zpstsł 
zgubiony, unieważniam takowy, u- 
Mendelsułra Sosnowiec, ul. Pańsaa 
30. 1444

Czy jesteś już członkiem Ligi Obrony 
dowietrznej Państwa? Kupno i sprzedaż.

10 gruszy la wyraj.

Łóżka dębowe z materacami, kozet­
ka, łóżko dziecięce, mebelki oia- 

,e, szafa ora* kucnma zwyiua tamo 
uo sprzedania. DęoiiśMa 1 m. 16. 

1441-1

Kozłowski otetan aguoii świadec­
two sikoine. 1405-2

z jstrzeżenie. Zgubiony ’ wesset
zlO zł. na zlecenie josza Strob'1* 

na 3 kwietnia muiejszem omowa*' 
mam A. Koniecpolski.____
Bronisław Sobczyk zgubić książ^ 
*■* nasy cnory cn, wydauą przez tao*

* 14*


